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Komuniści organizują wielką akcję przeciw rządowi Chautemps 
PARYŻ. 29.12. Wybuch strajku 

pracowników przedsiębiorstw uży- 
teczności publicznej Paryża zasko- 
czył całe miasto. Jeszcze w dniu 
wczorajszym rząd dążył do załatwie- 
nia koniliktów strajkowych w prze- 
myśle spożywczym i transportowym. 
Strajk został ogłoszony w chwili, gdy 
delegacja pracowników  przedsię- 
biorstw miejskich była na audiencji 
u ministra spr. wewn., przedstawiając 
mu swe żądania podwyżkowe. Wy- 
buch strajku nastąpił tak niespodzie- 
wanie, że już pracownicy, zatrudnie- 
ni w lokalach restauracyjnych i ka- 
wiarnianych, nie mogli późnym wie- 
czorem powrócić autobusami do do- 
mów. 

Dziś od rana unieruchomione są 
autobusy, kolej podziemna, gaz, elek- 
tryczność, wodociągi oraz na dwie 
godziny od 14 do 16 po poł. ak 
szpitalów. Na wyglądzie miasta od- 
bił się najsilniej strajk zakładu oczy- 
szczania miasta. Samochody ciężaro- 
we, które zbierają w ciągu nocy 
śmieci z przed domów Paryża, nie 
wyruszyły wogóle na miasto. 

Najbardziej zanieczyszczone są 
okolice Wielkich Hal, gdzie jezdnia i 
chodniki są formalnie zasłane papie- 
rami, opakowaniami i śmieciami. 

PRZECIWDZIAŁANIE RZĄDU 
PARYŻ. 29.12. W godzinach 

przedpołudniowych zebrali się pre- 
mier Chautemps, Blum, min. spraw 
wewn. Dormoy i min. Daladier w pa- 
łacu Matignon, celem naradzenia się 
nad sytuacją, wytworzoną przez ge- 
nerdlny strajk pracowników użytecz- 
ności publicznej. W czasie tych obrad 
zjawiła się delegacja strajkujących. 
Premier oświadczył, iż delegacja nie 
może być przyjęta przed powrotem 
do pracy. Po zakończeniu obrad pre- 
mier Chautemps złożył przedstawi- 
cielom prasy następujące oświadcze- 
nie: 

Sytuacja jest poważna, lecz rząd 
zdecydowany jest do przedsięwzięcia 

PARYŻ. 29.12, Fakt, że w dzisiej- 
szej międzyministerialnej konierencji 
brał udział minister obrony narodo- 
wej Daladier, oraz, że minister spr. 
wewn. odbył konierencję z dowódcą 
obszaru paryskiego gen. Bouret, zda- 
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je się wskazywač na to, že rząd za- 
mierza się uciec do pomocy wojska, 
celem zapobieženia grožnej sytuacji, 
wytworzonej przez strajk. 

PARYŻ, 29.12. Komunistyczny 
„Ce soir* donosi, że w wojsku zarzą- 
dzono ostre pogotowie, oficerom i 
szeregowym nie wolno wydalać się z 
koszar. Poważne posiłki t. zw. śwar- 
dii lotnej zostały ściągnięte do Pary- 
ża z prowincji. 

KOMUNIŚCI 
PARYŻ. 29.12. Aczkolwiek ofi- 

cjalnym powodem strajku generalne- 
$o pracowników miejskich Paryża 
jest sprawa wyrównawczego dodatku 
drożyźnianego, jednakże ma on wy- 
raźnie charakter polityczny. 

Wskutek tego, że hasło do straj- 
ku zostało dane przez komunistycz- 
nych przewódców lewego skrzydła 
Generalnej Konfederacji Pracy, poza 
plecami oficjalnych przewodniczą- 
cych związków zawodowych, strajk 
ten staje się pewnego rodzaju próbą 
sił pomiędzy elementami komuni- 
stycznymi a rządem. 

Akcja strajkowa zmierza do prze- 
rzucenia się na prowincję i m. in. de- 
legacja metalowców w Puteaux przy-   jak najbardziej stanowczych kroków. 

RESTAURACJA - BAR 

była dzisiaj do Paryża, zapowiadając , 

„BRISTOL” 
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Szanownym swym Gościom 
składa 

Najserdeczniejsze życzenia Noworoczne 
oraz zaprasza na spotkanie Nowego 1938 roku 

Nowy rząd rumuński 
przeprowadzi ponowne wybory 

  

BUKARESZT. 29.12. Nowy rząd 
premiera Gogi przyjęty został z za- 
dowoleniem przez opinię rumuńską, ' 
która widzi w programie partii naro- 
dowo - chrześcijańskiej urzeczywist- | 
nienie prymatu elementu rumuńskie- | 
$o we wśzystkich dziedzinach życia 
państwowego. Partia „Wszystko dla 
kraju”, zapowiada całkowite popar- 
cie rządu, jeżeli nowy gabinet utrzy- 
ma się na linii dezyderatów narodo- 
wych. 

PARYŻ. 29.12. Agencja Havasa 
donosi z Bukaresztu, że według wia- 

Odebrano debit... 
WARSZAWA 29.12. Min. spr. 

wewn. odebrało debit pocztowy na- 
stępującym niżej wymienionym dru- 
kom: czasopismu „Štražnica“, wyda 
nemu w języku polskim w Broodkli- 
nie (USA), książce p. t. .„Stworze- 
nie" J. F. Rutherforda, wydanej w 

domości z wiarogodnych źródeł rząd 
rozpisze nowe wybory do parlamentu 
po rozwiązaniu izby wyłonionej z wy 
borów odbytych dnia 20 grudnia. 

BUKARESZT. 29.12. Minister 
spraw zagranicznych Istrate Micescu 
udzielił przedstawicielowi dziennika 
„Curentul' następującego oświadcze- 
nia: „Prowadzić będę politykę szano- 
wania zobowiązań, przyjętych na sie- 
bie uprzednio przez Rumunię oraz 
zaufania do naszych przymierzy”. 

BUKARESZT. 29.12. Po złożeniu 
przysięgi przez nowy gabinet król 
Karol wygłosił przemówienie, w któ- 
rym oświadczył m. in.: „Wstępujecie 
na nową drogę, na której dewizą jest 
nacjonalizm. Macie niewątpliwie 
dość doświadczenia i ducha poświę- 
cenia, aby wypełnić bez wahania, 
lecz zarazem z należytą ostrożnością 
trudną misję, którą wam powierzam. 
Podstawa, na której opiera się cały 
gabinet, mający  wzniosłą dewizę 
„Bóg, Król i Naród” łączy w sobie 
dwie dzisiejsze potęgi: siłę nacjona-   Broockliinie, broszurze p. t. „Recht 

und Wahrheit', | 
lizmu, popartą przez najliczniejszą w 

przyłączenie się do strajku. W połu- 
dnie krążyły pogłoski o szerzących 
się nastrojach strajkowych wśród ko- 
lejarzy. Pewnego rodzaju podniece- 
nie zaznacza się w kołach pocztow- 
ców. 

Wiceprezes Rady Miejskiej Pary- 
ża, który przybył dziś na cmentarz 
Montparnasse, aby wziąć udział w 
pogrzebie jednego ze znajomych, zo- 
stał bramy cmentarza, który znajdu- 
je się pod zarządem miejskim, za- 
mknięte. Dopiero przy pomocy poli- 
cji otwarto bramę i wpuszczono na 
cmentarz karawan z trumną, której 
strajkująca służba cmentarna nie 
chciała dopuścić. 

RZĄD GROZI 
PARYŻ 2912. Komunikat ofi- 

icjalty wydany po posiedzeniu rady 
ministrów posiada charakter apelu 
do strajkujących, aby stawili się do 
pracy. Komunikat zapowiada, że gdy 
by strajk nie został odwołany, to 
rząd zastosuje wszelkie środki nie- 
zbędne do złamania strajku i prze- 
prowadzi rekwizycję materiału i mo- 
bilizację ludzi w celu zabezpiecze- 
nia funkcjonowania wodociągów, śa 
zowni, elektrowni i środków komu- 
nikacyjnych. 

gł kwatery powstańczej: 
Na odcinku Teruelu toczą się dal- 

sze walki, w czasie których wszyst- 
kie kontrataki przeciwnika zostały 
odparte ze znacznymi dla atakują- 
cych stratami. 

Garnizon Teruelu odpiera dalej 
rozpaczliwe ataki przeciwnika. Ko- 
munikacja radiowa z oblężonymi u- 
trzymana jest w dalszym ciągu i po- 
południowy komunikat stacji radio- 
wej oblężonych kończył się słowami: 

Wisła zamarzła 
GDAŃSK 29.12. Wobec zamar- 

znięci wód śródlądowych,  ruca 
statkami na Wiśle został wstrzyma- 
ny. Statki poddawane są ogólnemu 
remontowi. 

Aresztowanie 
hr. Drohojowskiego 
PRZEMYŚL 29.12. Sąd Okr. w 

Przemyślu postanowił uchylić posta- 
nowienie o wypuszczeniu hr. Droho- 
jowskiego i Kasprzaka i polecił obyd 
wiu ponownie osadzić w więzieniu. 

Huragan 
RZYM 29.12. Nad cażyni wybrze- 

żem adriatyckim szalała snieżna bu- 
rza. W Trieście i okolicy wiatr 0: 
siągnął szybikość 100 klm. na godz 

20 tys. rolników żydów 
Na podstawie spisu ludności z ro- 

ku 1931, Wydział Ekoaomiczno - 
Statystyczny Żydowskiego Towarzy- 
stwa „Cekabe' opracował dane, do- 
lyczące stanu żydowskich  gospo- 
darstw rolnych w Polsce z terenu 11 
województw. Pominięte zostały wo- 
jewództwa: śląsikie, poznańskie, po- 
morskie, krakowskie i łódzkie. 

Na terenie 11 województw w r. 
1931 znajdowało się 17.165 rodzin 
żydowskich, których głównym źród- 
łem dochodu było gospodarstwo rol-     kraju warstwę chłopską”. a 
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POLE CA wykwintną konfekcję i galanterję 
w wielkim wyborze. 

NOWOŚCI KA   
„Ułamy Bogu i jesteśmy tak pewni 
waszej pomocy, jak nas samych*. 

ST. JEAN de LUZ. 29.12, Havas 
donosi: W dniu wczorajszym bitwa o 
Teruel nabrała niezwykle śwałtow- 
nego charakteru skutkiem wywiera- 
nego stale nacisku na linie rządowe, 
znajdujące się poza miastem, przez 
oddziały gen. Arandy. W ciągu całe- 
$o dnia walczono zacięcie o szereg 
wyniosłości w okolicy Conduc, które 
o zmroku przeszły ostatecznie w rę- 
ce powstańców. Z .pozycyj swoich, 
znajdujących się na odcinku los Mor- 
rones, przeprowadzili powstańcy sze- 
reg gwałtownych ataków na równi- 
nę Lavega i krańce miejscowości 
Sanblas. Powstańcy musieli walczyć 
wręcz, aby stopniowo zdobyć kilka 
pierścieni okopów rządowych. Głów- 
na akcja toczyła się na prawym 
skrzydle wojsk rządowych na północ 

"od Teruelu. Powstańcy wprowadzali 
ltam z każdą godziną nowe oddziały 
do bitwy. Od świtu aż do zapadnię- 
cia zmroku eskadry samolotów bom- 
bardujących, eskortowane przez licz- 
|ne samoloty myśilwskie, nie zaprze- 
stawały bombardowania koncentra- 
icyj rządowych, znajdujących się prze 
ważnie na przedmieściach Teruelu. 

Gen. Aranda nie wprowadził 
jeszcze do akcji swych głównych sił, 
ograniczając się na razie do działal- 
ności straży przednich, których zada- 
niem jest zdobywanie pozycyj, domi- 
nujących nad koncentracjami nie- 
przyjacielskimi, Bitwa o śródmieście 
Teruelu osiągnęła swój punkt naj- 
wyższy wczoraj wieczorem. O godz. 

Złóż ofiarę na 
biedne dzieci! 

Góry lodowe 
na Bałtyku 

BERLIN 29.12. Żegluga na wodach 
Prus Wschodnich w okolicy Królew- 
ca uległa przerwie z powodu gór lo- 
dowych. Władze morskie zabroniły 
wszystkim statkom wchodzić do te- 
go portu lub opuszczać go.   

RNAWAŁOWE 
  

W kleszczach armii narodowej 
znaleźli się czerwoni w 5-tym dniu bitwy pod Teruel 

SALAMANKA. 29.12. Komunikat ; 19-ej nasiąpił wielki nalot eskadr 
powstańczych na oddziały rządowe. 

OFENSYWA NA POŁUDNIU 
GIBRALTAR 29.12. Angielscy 

podróżni, którzy wrócili z Hiszpanii, 
donoszą o ruchliwości oddziałów woj 
skowych między Kadyksem, Taryf- 
fą, San Roque i Malagą, co ma sta- 
nowić zapowiedź bliskiej bitwy na 
południowym froncie. 

Holandia a Włochy 
RZYM 29.12. „Corriere della Ser- 

ra' donosi z Hagi, że zdaniem tam- 
tejszych dobrze  poinformowanyci 
ikół minister spraw zagr. Patyn bę- 
dzie kontynuował wysiłłki, celem do 
konania wspólnego kroku państw 
północnych w sprawie uznania Im- 
perium Włoskiego. 

Kasacja w procesie 
myślenickim 

KRAKÓW. 29.12. Obrońcy towa- 
rzyszy Doboszyńskiego, zasądzonych 
za napad na Myślenice, wnieśli kasa- 
cję odnośnie 23 oskarżonych. Obroń- 
cy zbijają decyzję Sądu Apelacyjne- 
go według której oskarżeni tworzyli 
związek zbrojny. 

Proces Zegadłowicza 
WARSZAWA. 29.12. Dnia 8-go' 

stycznia odbędzie się w Krakowie 
proces Emila Zegadłowicza o utwo- 
ry, które uległy konfiskacie. Zegadło- 
wicza bronić będzie adw. Putek. 

W Zakopanem 
niema żydów 

ZAKOPANE. 29.12. Tegoroczne 
święta Bożego Narodzenia w Zako- 
panym, które przeszły przy pięknej 
pogodzie i obfitym śniegu, były zu- 
pełnie wolne od masowego przyjazdu 
żydów, jak to bywało w latach u- 

biegłych. Są to skutki propagandy 

Stronnictwa Narodowego na tamtej-   szym terenie, A
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-Inicjatorzy „frontu Narutowicza” 
chcą „„zmienić” sytuację żydów w Polsce 

cje drobnych handlarzy i część zwią: 
ków kupieckich. Trzy stronnictwa, + 

WARZAWA 29.12. W całej Pol- | położenie polityczne żydów w Poi- 

sce Lrwają przygotowania do wiel- | sce, sprawa emigracji żydowskiej i k6 pie I 

kiego kongresu żydostwa polskie | zagadnienie Palestyny. W naradach mianowicie: Aguda, Bund, Poale 

go, który odbyć się ma w styczniu w; wezmą udział Organizacja Syjoni- ' Syjon lewica wycolały się z udziału: 

Warszawie. Organizacją kongres: | styczna A i B (Grynbaum i Gotlieb) | w kongresie, a żydowskie stronni- 

zajmuje się wiceprezes światowego | Poale-Syjon prawica, organizacje za , ttwo ludowe, którego przedstawicie 

kongresu żydostwa Boruch Cukier-| wodowe, Mizrachi, Liga Pracującej | 1е zasiadali w komitecie uchwaliło 

man z N. Jorku, który przebywa o- Palestyny, rewizjoniści Żabotyńskie- | wycofanie tych delegatów. Charakte 

———— ms iii 

becnie w Warszawie. S : R ŚR 
Na kongresie omówione będzie 

„ZACISZE“ 
Mickiewicza 25 

urządzają 

tradycyjne powitanie 

  

| go, syjoniści państwowcy, żydowskie 
orgawizacje rzemieślnicze, organiza- 

  

Zwyczajem iat ubiegłych RESTAURACJE 

„BUKIET“ 
Mickiewicza 9 

NOWEGO ROKU 
Atrakcje — Niespodzianki — Wesoła zabawa 

Zamówienia na stoliki przyjmuje Dyrekcja 

Nowy krach giełdowy w N. Jorku 
NOWY JORK 29.12. Giełda no- 

wojotska ponownie przeżyła dzień 

wielkiej zniżki kursów. Rozmiary 
spadku były tak wielkie. że szereg 

papierów stracił cały zysk kursowy, 

osiągnięty od połowy października 
ib., niektóre zaś walory spadły do 
najniższego poziomu, notowanego w 
ciągu r. b., względnie nawet jeszcze 
niżej. 

Prasa nowojorska przypisuje ten- 

Sensacyjny artvkuł Bluma 
o polityce zagranicznej Francji 

PARYŻ. 29.12. W kołach poli- 
tycznych Paryża duże wrażenie wy- 
wołał artykuł wstępny  „Populaire“ 
anonimowego autora na temat polity- 
ki zagranicznej. Artykuł ten jest po- 
twierdzeniem ewolcji, jaką można 
skonstatować od pewnego czasu w 
kierowniczych kołach partii socjali- 
stycznej w stosunku do polityki mię- 
dzynarodowej. Artykuł zajmuje się 
omówieniem polityki zagranicznej 
Polski i Jugosławii, stosunku obu 
tych krajów do Francji oraz stosun- 
ków polsko - niemieckich i jugosło- 
wiańskich. 

Rząd Rzeszy zaprzecza 
wiadomościom o powracie Wilhelma II 

BERLIN 29.12 W związku z po-; 
głoskami, jakie ukazały się w niektó nym echem w Berlinie, w tutejszych 
rych dziennikach zagranicznych, ja- kołach miarodajnych  oświadczają, 

koby b. cesarz Wilhelm pragnął po- 
wrócić do iNemiec i jakoby życze- 

Rząd angielski uznał 
nową konstytucję Miandii 

LONDYN 29.12. Oficjalnie komu- 
nikują, iż rząd brytyjski uważa nową 
sytuację wytworzoną przez konsty- 
tucję irlandzką za podstawowe sta- 
nowisko Irlandii w charakterze 

  

Dzień polityki 
NARADA REKTORÓW 

W dniu 15 stycznia odbędzie się w 

Warszawie zjazd rektorów szkół akademic- 

kich, Omawiane będą: sprawa ghetta i list 

uczonych żydofiłów z zagranicy, protestu- 

jący przeciw ghettu. Należy się spodziewać, 

iź odpowiedź rektorów na ten list będzie 

stanowcza i da do zrozumienia, iż wtrąca- 

nie się cudzoziemców do naszych spraw nie 

jest w Polsce dobrze widziane. 

ROZBITE ROKOWANIA LEWICY 

Prowadzone do niedawna rokowania © 
połączenie zw. zawodowych P, P. S, a 
Z. Z. Z. rozbity się ze względu na „zbyt u- 
godową i oportunistyczną taktykę P.P.S.“ 
—wedlvg określenia Rady naczelnej Z,Z.Z. 
W ten sposób wodz 7.Z.Z. p. Moraczewski 
znalazł się w trudnej sytuacji, Z sanacji mu- 
siał wyjść, a do lewicy nie może wejść, 

KONGRES LUDOWCÓW 

W szeregach Str. Ludowege rozpoczęło 
się duże ożywienie w związku z  kongre- 
sem, który odbędzie się w koscu stycznia 

w Krakowie. Będzie to najliczniejszy dotąd 

zjazd ludowców. Ze względu na miejsce, na” 
leży przypuszczać, 1ż zaznaczy się na nim 
przewaga piastowców, co może uniemożli: 
wić narazie przeprowadzenie uchwał o 

współdziałaniu z resztą lewicy. - 

MNIEJ STRAJKÓW 

OGpublikówane zostały osta!nie dane, 
dotycząte strajków w Polsce za drugi kwar 
tał br. W okresie tym ilość straconych ro- 
hotniko - dni spadała systematycznie z prze 

dencję na giełdzie zapowiedzi wzmo- 
żenia walki rządu przeciw trustom, 
a dalej — pogorszeniu się sytuacji 
produkcyjnej w wielu gałęziach prze 
snystu, przy czym wymieniana jest 
zapowiedź zwolnienia przez „Gene- 
ral motors* 30 tys. robotników na 
początku stycznia oraz iakt, že 240 
tys. robotników tegoż koncernu bę- | 
dzie pracowało 3 dni na tydzień, 

„Popułaire” pisże: „Sojusz z Fran- 
cją jest jednym z zasadniczych ele- 
mentów polityki obu krajów. Aby 
być sprawiedliwymi, musimy stwier- 
dzić przedewszystkim, iż zbliżenie, 
jakie się dokonało między Polską a 
Niemcami i Włochami a Jugosławią 
było gorąco pożądane przez opinię 
francuską. - 

PARYŻ. 2912. Tygodnik „Le 
choc” podaje w rubryce t. zw. niedy- 
skrecji informację, że autorem arty- 
kułu, jaki ukazał się w dzienniku 
„Populaire' na temat polityki zagra- 
nicznej jest Blum. 

nie to spotkać się miało z przychyd- 

że nic dotychczas nie wiadomo o po 
dobnym życzeniu b, cesarza, 

członka Imperium Brytyjskiego. Ko- 
munikat zastrzegą się, że przyjęcie 
nazwy „Eire' przez Irlancię nie do- 
tyczy północnej Irlandii, stanowią- 
cej integralną część królestwa 

szło 534,000 w kwietniu poprzez z śórą 

347.000 w maju do 272.000 w czerwcu. 

czwarty kwartał rb. okażą się również tak 
pomyślne. Raczej wątpliwe. 

5 P. SŁAWEK DZIAŁA || 
Pozostający od dłuższego czasu w nie- 

łasce p. Sławek nie opuszcza rąk, W czasie 

świąt w jego willi w Racławicach odhywa- 
ły się powine narady w których wzięli u- 
dział m. in. przedstawiciel lewicy Ozonu 
sem. Kwaśniewski i b. wwielkorządca 
spraw wewnętrznych” p. H. Kawecki. 

Т NAPRAWA...   

rystyczną rzeczą jest, iż, mimo ne- 

'NA SYLWESTRA! 
| Cała Polska pije 

A, SAMP, MIO 
H. MAKOWSKIEGO 

Nie wiadome dotąd czy drugi, trzeci i| 

gatywnego ustosunkowania się lewi- 
cowych organizacji  żydowskach, 
skrajnie lewicowe elemeniy żydow- 
skie postanowiły poprzeć kongres | 
wziąć udział w głosowaniu. 

Na posiedzeniu rady partyjnej 
Organizacji Syjonistycznej, które się 
ostatnio odbyło, doszło do ostrej wy- 
miany zdań między delegatami, z 
prowincji, którzy sprzeciw:ali się u- 
działowi w: kongresie, a delegatam* 
warszawskimi. Ostatecznie przewa- 
żyło stanowisko delegatów  stołecz- 
nych, a wątpiących w niezbędność 
kongiesu przekonał dr. Kleinbaum 

Talo! Gauti" 
Oryginalna mašė MROZOL „Gąsec- 
kiego“ skutecznie usuwa zaczerwienie- 
nia, obrzęk oraz znakomicie leczy ranki 
i owrzodzenie, powstałe na skutek 

odmrożenia 

BERLIN 22.12. „Voelkischer Be- 

obachter" donos: o zmianach na wyż 

szych stanowiskach rządowych iwoi 

skowydh w Chinach, mających swiad 

czyć o silnym wzmożeniu „się wpły- 

wów czynników komunistycznych i 

komunizujących. 

Korespondent wylicza szereg waż- 
nych stanowisk wojskowych, obsa- 

dzonych przez komunistów, lub ica 

sympatyków, donosząc następnie, iż 

pomiędzy chińskim rządew cenlral- 

nym, Sowietami i Mongolią Ze- 

wnętrzną toczą się rokowania w 

sprawie przywrocenią suwerenności 

chińskiej w Mongolii Zewnętrznej i 

wysłania do Chin wyćwiczonyci 
przez Rosjan oddziałów  mongol- 

skich 

  

  

  

  jeden z przywódców i inicjatorów 
tworzącego się „frontu  Narutowi- 
cza”, który patronuje kongresowi ; : 
stwieadzając, że kongres ten dużo da LONDYN 29.12. Rząd brytyjski 
żydostwu polskiemu i przyczyni się otrzymał telkst odpowiedzi japoń- 
do całkowitej zmiany położenia po- | skiej na swą notę protestacyjną w 
litycznego żydów w Polsce. | sprawie incydentu z „Lady Bird". 

  

Film z bombardowania „Panay” 
przywieziono samolotem do Ameryki 

LONDYN 29.12, Oczekiwane z wylądował na lotnisku Aliameda w 
takim napięciem zdjęcia filmowe do- Kaliłornii, po odbyciu ryzykownego 
ikonane przez operatora angielskie- lotu najpierw wzdłuż rzeki Jangtse 
śo Allefa na pokładzie kanonierki do Flong-Kongu, a stamtąd poprzez 
„Panay! „podczas bombardowania jej | Pacyfik do Kalifornii, 
przez Japończyków zostały przywie Wyświetlanie filmu w Nowym 
zione wczoraj w samolocie „China | Jorku rozpocząć się ma we czwat- 
clipper" do Ameryki. Samolot ten | tek wieczorem. 

Głos rozsądnego Litwina 
6 potrzebie porozumienia z Polską 

KOWNO 29.12. Katolicki „„Am- Zaznaczając, że realizacja związ- 
żius” zamiieścił wywiad z b. premie- ku, składającego się z Litwy, Łotwy, 
rem dr, L. Bistrasem. Na zapytanie, Estonii i Polska, napotyka na trud- 
jak zapatruje się na bezpieczeńst- | ności ze względu na stanowisko Lit- 
wo trzech państw bałtyckich, dr. Bi wy, dr. Bistras oświadczył z naci- | 
stras wyraził pogląd, że bezpieczeń-| skiem: „Lepiej Iszukač jakiegokol- 
stwo tych państw może być zagwa- | wiek modus vivendi z Polską, aniże- 
rantowane jedynie przez rozszerze- | li ryzykować los państwa”, 
nie- ich związku na Polskę. | 

  

— 

Obrady komisji prawniczej Senatu 
WARSZAWA 29.12. W dniu dzi- 1935 r. do dnia 31 grudnia 1938 r. 

siejszym komisja prawnicza Senatu Komisja uchwaliła również, że 
przy wispółdziale członków komisji począwszy od 1 stycznia 1939 r. wy- 
społecznej obradowała nad projek- sokość Ikomornego wzrastać będzie 
tem noweli do ustawy o ochronie lo- co ikwartał o 2,5 proc. podstawowe- 
katorów i przedłużeniem zniżek ko- go komornego, aż do osiągnięcia peł- 
mornego. ' nego. podstawowego komornego. W 

Komisja uchwaliła przedłużyć o- końcu komisja przyjęła rezolucję 
bniżkę komornego, określoną dekre- wzywające rząd do opracowania pro 
tem Prezydenta R. P. z 14 listopada gramu masowego budownictwa mie- 

' szkań robotniczych. 

Międzynarodowy „gangster” i „kidnapper” 
został aresztowany w Warszawie 

WARSZAWA. 29.12. Pod zarzu- policję zbiegł wreszcie do Stanów 
tem włamania do firmy „Pluton* przy | Zjednoczonych, gdzie przyłączył się 
ul. Filtrowej aresztowano tu dwóch | do „gangsterów" i był zastępcą kie- 
niebezpiecznych opryszków żydów: | rownika jednej z większych szajek w 
Szmula Hadeka oraz Jankla Ejchen- | Nowym Jorku. Przez pewien czas był   

W pierwszych dniach stycznia ma obra 
dować w Warszawie poufna konierencja | 

„maprawiaczy“ z udziałem około 50 osób. | 

M. in. omawiana będzie kwesiia wydania ' 

własnego dziennika w stolicy, Konierencji 

sanacyjnych odbywa się obecnie wiele, Co 

w nich ciekawe, to wlaśnie ta okoliczność. : 
że rozpoczynają się celem „opracowania do 
niosłych zmian w państwie" przechodzą do 
zagadnienia objęcia władzy, a kończą na 

swoich ludzi w piśmie którego po tym zwy 
kle nikt nie czyta. 

ZMIANY NA PLACÓWKACH | 
KONSULARNYCH į 

Nastąpiły zmiany na placówkach końsu- 
lartych we Francji + w Bergii. Konsulem w   Brukseli mianowany został p. Heuryk 

Czosakowski, zaś konsulem w luluzie Fe- 
liks Stopczyński, a w Strasburgu Tadeusz 

Nagórny. į 

stworzeniu kilku posad redakcyjnych dla | 

bauma. Obaj przyznali się do winy. | również członkiem bandy „kindnape- 
Ejchenbaum ma bogatą przeszłość | rów". 
kryminalną. W jednej z szajek dopuścił się on 

rzez kilka lat był studentem Sor- | sprzeniewierzeń na szkodę wspólni- 
bony, a następnie przyłączył się do | ków i schronił się przed zemstą ban- 
bandy włamywaczów, został areszto- | dytów do Europy. 
wany i skazany na cztery lata wię- Grasował następnie na statkach 
zienia. Zdołał jednak zbiec. z transoceanicznych, + trudnil się 
dłuższy czas przebywał w Belgii, |m. in. fałszerstwem dowodów osobi- 
Niemczęch i Austrii, Ścigany przez |stych i książeczek marynarskich, 

Kalisz bez żydów 
Sukcesy akcji Stron. Narodowego 

WARSZAWA. 29.12. Kaliski ty. pomocą oddziałów pikietowych S. N., 
dzień propagandy polskich warszta: | ttansparentow i około 100 tysięcy 
tów pracy, który się odbył pod ha- | ulotek, 
słem „Kalisz bez żydów" zakończył W czasie tygodnia odbyło się w 
się pełnym sukcesem. Żydzi nie mieli Kaliszu 15 imponujących wieców z 
w ciągu tygodnia prawie wcale klien- nader licznym udziałem obywatel- 
teli polskiej, Akcję prowadzono me „a wiecach przemawiało 20 

| mówców. 

  

z prastarej KRUSZWICY 

Wzrost wpływów komunistycznych 
na terenie Chin 

  

TOKIO 29.12. Radca ambasady 
brytyjskiej Dodds zawiadomił mint 
sterstwo spr. zagr., że ambasada nie 
zaak.eptowała podanej przez japoń- 
skie władze wojskowe wezsji, doty- 
czącej incydentu ze statkiem orytyj- 
skim „Lady Bird". 

HANKOU 29.12. Bombardowanie 
przez Japończyków linii kolejowe; 
Kanton — Hankou przybiera z każ 
dym dniem na sile. Zacho'zi obawa, 
że linia ta będzie wkrótce doszczęt- 
nie zniszczona przez co Hankou zo- 
stanie odcięte od świata. 

э 

Na marginesie 
Po przegranych dla partii rządo- 

wej wyborach w Rumunii, ustępujący 
premier p. Tatarescu doszedł do prze 
konania, że pojęcie „rumuńskich wy- 
borów”, jest lepiej rozumiane... w 
Polsce. 

X 
— Narodek legiotowy stale i wy- 

trwale „powiększa się“ — oświad- 
czył sekretarz komisji weryfikacyj- 
nej w krakowskim oddziale Zw. Le- 
gionistów, przyjmując nowych 90 
członków. 

Przypomina to trochę rozmowę u 
„Sztralla” w Wilnie w dniach zjazdu 
peowiaków. 

— Dlaczego pani — pytają młodą 
panienkę — w wieku lat 18, należy 
do Zw. Peowiaków. Przecież w 1919 
roku pani nie było na świecie. 

— To nic! — odpowiedziała rezo- 
lutnie młoda kobieta — jestem peo- 
wiaczką dziedziczną. 

X 
W Warszawie mówią, że pódczas 

zbiórki na pomoc zimową p. komisa- 
ryczny prezydent Starzyński zmęczo- 
ny i zmarżnięty wstąpił na rozgrzew- 
kę do cukierni i kazał sobie podać 
herbaty. 

Kelner pyta: — Może ciasteczko 
dla p. Prezydenta? 

— Tak, ale broń Boże drożdżowe. 

Kronika telegraficzna 
— W Warszawie zmarł przeżywszy 59 

lat ś. p, Stefan Czarnowski, prolesor zwy- 

czajny socjologii i bistorii kultury uniwer- 
sytetn J. P. 

—- Wczoraj odbyły się w Dublinie oli- 
cjalne uroczystosci z okazji nadania nówej 

konstytucji Wolnemu państwu Irlandii, któ- 
re odtąd zwać się będzie Eire. 

— 0 niemieckim kutrze żagłowym „ła 
geline". który z załogą, złożoną z 6 ludzi 
znajdował się w drodze z Hamburga do Wi 

sby, brak od 20 dni wiadomości. Istzieje 

obawa, że kuter zatonął, 
-- Hiszpańskie władze narodowe pizy- 

stąpiły do prac nad odbudową zniszczonej 
przez wojska komuny katedry w Oviedo. 

— Na austriacko - niemieckiej granicy 

koło Passau policja austriacka zatrzymała 

samochód, w którym znaleziono olbrzymie 

ilości broszur hitlerowskich oraz poulne in- 
strukcje dla austriackich narodowych Soc- 
jalistów. 

— Włoscy lotnicy Stoppani i Comani, 
którzy wystartowali z Kadyxu 28 grudnia 
wylądowali w Caravellas w Ameryce Płn, 
bijąc o przeszło 1200 klm, rekord należący 
do francuskiego samolotu „Lieutenant de 
vaisseau Paris“, 

—- W Doorn odbyła się uroczystość za- 
ręczya wnuka b. cesarza ks. Ludwika Fete 
dynanda z wielką księżniczką rosyjską Kirą. 

— Zarządzenia rządu tureckiego w 
sprawie projektu wyhorów w sandzaku A+ 
leksandretty zapisane zostały na porządek 
dzienny obrad Rady Ligi Narodów, która 
zbierze się w Genewie 17 stycznia, 

— Prez, Roosevelt oświadczył przede 
stawicielom prasy, i; zamierza domegsć się 
kredytów dodatkowych, celem ptzyśpiesze - 
nia rozbudowy floty wojennej (J. S. A. 

-- Książę Aosta ptzejął oficjałnie tut- 
kcje mórsż. Graziani jako wicexról Abisynii 

Z okazji tej wydał on dwie proklamacje, 
jedną do Włochów, przebywających м АЫ 
synii, a drugą de ludności tubyjczej,



  

Czy brak | 
programu? 

Atak na „endecję” inaczej Stron- 
nictwo Narodowe o brak programu i 
brak planu działania rozpoczął się, 
zdaje się, na całej linii i przy tym 
koncentrycznie. Różnym naszym 
„przyjaciołom” o różne rzeczy cho- 

dzi. Jedni chcieliby Stronnictwo Na- 

rodowe wciągnąć w te gry i gierki. 
którymi zaabsorbowany jest obóz sa- | 
nacyjny, i przy tej okazji upiec wła- 

sną pieczeń, inni być może sądzą, iż 
pchnięcie dziś Stronn. Narodowe- | 

$0 40 walki o władzę zmusiłoby je 

do szukania naokół sprzymierzeńców 
iw konsekwencji zawierania kom- 

promisów, co siłą rzeczy osłabiłoby 
postawę ideową szeregów Stronnic: 

twa i.złagodziło jego stanowisko wo- 

bec sprawy żydowskiej, komunizmu, 
fołkstrontu i t. p. 

Narazie nie zanosi się bynajmniej | 

na natychmiastową zmianę stanowis- | 

ka Stronnictwa Narodowego wobec 
odbywających się w Polsce w róż- 

nych grupach politycznych przegru- 
powań, targów, drobnych walk, to- 

czących się niemal wyłącznie na tle 

interesów, grupowych, lub personal- 
nych, mało mających wspólnego z in- 

teresem ogólnym państwa. 
Już tyle razy w prasie Stroanic- 

twa Narodowego pisano, że nie cho- 

dzi mu wcale o drobnostki, o frag- 

menty polityczne z życia państwa 
polskiego, lecz o wielką grę, która 

da się określić inaczej w paru sło- 

wach — „o państwo narodowe“. I 

dlatego nie chce absorbować swej u- 

wagi sprawami, mającymi drugo- 

rzędne znaczenie, ani też osłabiać 
szeregów swoich walkami, opóźnia- 

jącymi decydującą rozgrywkę o rzecz 

najważniejszą. 
Krzykliwa prasa, narzucająca się 

czytelnikom nieustannymi sensacjami 
politycznymi, świadomie lub czasem 

może bezwiednie zasłania społeczeń- 
stwu rzeczy istotnie godne uwagi, 
sprawy wydające się poszukiwaczom 
emocjonujących wiadomości drobny- 

mi lub nic nie znaczącymi. Wybija 
natomiast na czoło, wyjaskrawia fak- 

ty i zdarzenia, które bądź nie posia- 

dają żadnego znaczenia, bądź tak ni- 

kłe, że wogóle niczego w życiu pol- 
skim nie zmieniają, nie stwarzają, nie 

zapowiadają. 
Bigos niesłychanie „sensacyjnych“ 

wieści, płynących co dzień z „Ozo- 

nu”, jest dobrym tego przykładem. 
Nie raz może się wydawać, iż kich- 
nięcie lub miruśnięcie lewem okiem 

któregoś z prononsowanych przywód 
ców tej organizacji przewróci Polskę 
do. góry nogami. Tymczasem następ- 
nego dnia ten ktoś, jak się okazuje, 

odwołał" kichnięcie, albo  mrugnął 
prawem okiem i chwała Bogu Polska 
stoi mocno na nogach. I tak ciągle 

w, kółko... 

W atmosferze trwającego już dość 
długo fermentu w obozie sanacyjnym, 
powodującym powódź ciągłych plo- 
tek, wielu ludzi zatraca świadomość 
różnicy między tym, co jest ważne, 
a co nic nie znaczy, między progra- 
mem, mającym realne podstawy i 
konsekwentnie przeprowadzanym, a 
miotaniem się bezplanowo od jednej 
kwestii do drugiej, od jednego stano- 

wiska do wręcz przeciwnego. Enu- 
miacje, deklaracje, deklamacje — to 

jeszcze nie program, ani plan, tem- 

bardziej gierki o żłób, lub o chwilo- 
we wpływy. 

Zarzuca się Stronnictwu Narodo- 
wemu, że nie ma programu. Mogli- 

byśmy tu powołać się na szereg u- 

chwał Rad Naczelnych Stronnictwa, 
będących programem wykonywanym. 
i wcielanym w życie polskie. Typo- 
wym. wzorem jest kwestia żydowska, 
tak niechętnie przyjmowana przez 
koła rządzące, tak słabo rozumiana 

  
i zamienienia Palestyny na kraj 

„DMIENNIR MILERBRI 

Najlepszy podarek noworoczny MMI 

MAMA Książeczka premiowa PKO V-ei serii 

    

Co się dzieje w Palestynie? 
Niezorientowanemu, 

połapać w splocie urozmaiconych 
wiadomości, nadchodzący:kŁ z Pale- | ski 

styny. 

Q oo chodzi tam powstańcom ij stałby rozcięty przez „neutraine' i wpływy ugodowców. Wtedy ci ostat | 
ni w imieniu narodu arabskiego zgo- | terorystom arabskim, oraz w imię 

jakica politycznych celów prowadzą 
mi swoją walkę, tak peiną ofiar? 
Do czego zmierza rząd angielski, z 
talką bezwiględnością, z takim u An- 
glików rzadkim brakiem umiaru dła 
wiąc rebelię arabską, równocześnie 
jednak starając się o pozory bez- 
stronności i neutralności między A- 
rabami i Żydami? Jaka jest postawa 
palestyńskich Żydów, — jakie 
ich nadzieje i jaka jest ich taktyka? 

Aby zrozumieć obecne wypadki 
palestyńskie — trzeba wciąż pamię- 
tać o planie podziału obecnej, jedno- 
litej Palestyny na dwa tereny pań- 
stwowe: nadmorskie państwo žy- 
dowskie i połozone w głębi kraju 
państwo arabskie. 

Pismo nasze już kilku lat głosiło 
pogląd, że Anglia planowo dąży do 

ży- 
dowski, będący o wiele dla Anglii 
dogodniejszym punktem oparcia w 
tym tak ważnym zakamarku basenu 
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morza Śródziemnego (w pobliżu Su ! steśmy świadkami przygotowań do bek swój utrzymać w stanie nie- ezu!), niż obecna Palestyna przeważ- 
nie arabska, Ale dokonaaie prze- 
miany oblicza etnograficznego lego | 
Ikraju nie jest dla Anglii rzeczą ła- 
twą. Pomijając już trudności natury 
międzynarodowej (Anglia nie może 
się w Palestynie powodować wła- 
snym „widzi mi się', bo nię jest 
właścicielem tego kraju, aie tylko 
„mandatariuszem' z ramienia Ligi 
Naroaów), Anglia musi się bardzo 
troskliwie liczyć z nastrojami opinii 
muzułmańskiej, bo muzułmanie w 
Indiach, żywo interesują się . spra- 
wami palestyńskimi, są ważną pod- 
porą panowania brytyjskiego w ln 
diacii. Jeśli więc chce  osągnąć w 
Palestynie cel; jaskrawo żodzący w 
interesy arabskie, — misi tó zrobić 
tak zgrabnie, by „odium” za to spa- 
dło nie na Anglię, (albo przynaj- 
mniej w słabym tylko stopmu na 
Anglię). 

Tutaj zapewne. należy szukać 
Źródła planu podziału Palestyny na 

  

  

Wobec strajku robotników transportowych, rozwożenie 
pod ochroną wojska. 

polskiemu ' dwa 

czytelnikowi trudno jest się nieraz protektoratem brytyjskiego arbitra. czyć i zniechęcić 

  

  

są tam po swojemu. 

{ 
Н 

„paūstwa“, pozostające pod 

Trudny do rozplątania węzeł gordyj- 
stosunków _ palestyńskich, 

kraju o mieszanej ludności, — zo- 

„bezslronne” postanowienie o  od- 
dzieleniu od siebie „dwóci wrogich 
żywiołów iudnościowych. Wy sobie, 
a my sobie. : 

Żydów jest więcej nau morzem, 
więc. Żydom oddanoby wybrzeże. 
Reszię kraju pozostawionoby w rę- 
ku aiabskim 

Žydzi staliby. się panami wybrze- 
ża (oraz Galilei) i urządziliby się mogą -— starają się podsycac ruch 

To nie Anglia, to 
Żydz" dopusciliby do „państwa ży 
dowskiego' masową immigrację ży- 
dow ską, 
'aiejscowych Arabów. Anglia mogła- 

by nawel zdobywać sobie sympatie ska wciąż swych czytelników uspa- | 
arabskie przez hamowamie wybuja- kaja, że Anglia od planów  podzia- | 
iości żydowskiego systemu rządów. 

Równocześnie „państwo  arab- 
skie”, ubogie i zależne gospodarczo 

styczne, represjami stara się zmę- 

nacjonalistami ludność, Chodzi o to 
— by nadszedł moment, gdy w spo- 
leczeństwie arabskim  zwyciężą 

dzą :ię Pa podział — i bezstronna 
Anglia, karząca terorystów i wich- 
rzycieli, ale nie robiąca ważnych 
politycznych kroków wbrew woli 
ludności, będzie mogła oddać wy- 
brzeże Palestyny w ręce Zydów. 

Odzywiście, nacjonaliści arabsicy 
bronią się rozpaczliwie | —- póki 

powstańczy, 

Natomiast Żydzi cierpliwie. 
czekają. Rzecz ciekawa, że nikt już 

uciskaliby i rugowali wśród Żydów nie protestuje przeciw ' 
podz.ałowi, przeciwnie, prasa żydow 

lowych nie odstąpiła. 

Oczekiwanie żydowskie nie jest 
zresztą bierne. Trzeba Żydom pale- 

„od wybrzeża, byłoby w dużej mie- styńskim przyznać, że w  truduym 
;rze uzaležmone od państwa żydow- dla siebie 
į 
1 

' 

  
STRAJKI W PARYŽU 

jego 
opnao- 

skiego ulegałoby , rozmaitym 
naciskom i byłoby terenesa st 
wej penetracji jego: wpływów. 

Oto jest program. — A teraz je- 

jego wykonania. 
Jak się okazuje z coraz to no- 

wyci: enuncjacyj. Anglia jest niezłom 
nie, zdecydowana wcielić piau ten w 
życie. Aby to było możliwe — trze- 
ba, aby się obie strony (Arabowie i 
Żydzi) na to zgodziły. Żydzi zgadza- 
ją się oburącz (choć w swoim cza- 
sie. starannie ,,markowali* protesty 
i „veta“). Wśród Arabów. z nalury 
rzeczy, przeważa opor. — 

Aie istnieją żywioły arabskie, w 
utworzeniu „państwa arabskiego" 
zainteresowane osobiście,: które idą 
Anglii na rękę. Anglia stara się do- 
pomrc tym żywiołom do zajęcia - w 
społeczeństwie arabskim.w Paiesty- 
nie Foli czbłówej. 7 0 0% 

W tym celu Anglia łamie obóz 
przeciwny, — deportuje jego prze- 
wódców (robiąc przez to miejsce w 
różnych instytucjach arabskich itp 
dla ich przeciwników), sądami wo- 
jennymi nęka organizacje terory- 

    
gazet odbywa się 

okresie bronią każdej 
swej pozycji, — każdej piędzi posia- 
danej ziemi, — i bronią odważnie, 
po męsku i nie raz krwawo, — aby 
przetrwać czasy przejściowe i doro- 

uszczuplonym do chwili, gdy będą 
mogli wystąpić jawnie w soli panów | 
kraju, 

Japończycy zajmują 
wyspę Hajnan 

„Paris Soir“ zamiešcii sensacyj- 
ny wywiad korespondenta tego pi- 
sma w Tokio u ministra spraw we- 
wnętrznych Japonii, admirała Suot- 
sugu. W wywiadzie tym minister ja- 
poński oświadczył, że względy stra- 
tegiczne zmuszą prawdopodobnie 
władze japońskie do zajęcia wyspy 
Hainan, która leży w bezpośrednim 
sąsiedztwie z francuskimi Indochi- 
nami. 

Admirał Suotsugu podkreślił, że 
wywiadu udziela nie jako minister, 
lecz jako byly oficer. Nie mniej jed- 
nak wynurzenia japońskiego męża 
stanu wywołały we Francji wielkie 
wrażenie. 

Admirał  Suotsugu oświadczył 
nadto, że Japonia zdecydowana jest 
„w wypadku udzielenia przez pań- 
stwa europejskie pomocy Chinom, 
wzmocnić blokadę wybrzeży  chiń- 
skich. 

Trzęsienie ziemi 
w Ameryce Środkowej 

MEKSYK. 28.12. W ciągu ostat- 
nich paru dni odczuto w Meksyku 18 
wstrząsów podziemnych. Ośrodek 
trzęsienia ziemi znajduje się na po- 
łudniu kraju w Stanach Oaxaga i Gu- 
errero. Wczoraj po południu odczuto 
szczególnie silny wstrząs, którego 
ośrodek znajduje się w odległości ok. 
330 km. od stacji seismograficzne: 
Tacubaye. W okolicznych miejsco- 
wościach trzęsienie ziemi wyrządzi- 
ło straty materialne, lecz nie pociąg- 
nęło za sobą ofiar ludzkich. 

Z San Salvador donoszą, że w wy 
niku wczorajszego trzęsienia ziemi, 
które spowodowało poważne spusto- 
szenia w okręgach Antiquizaya i 
Ahuachapan zginęło trzech ludzi. 
wielu zaś odniosło rany. 

a T i? Ii J i L ОВ GABOR DA SODA OZ i I A K I ORC WY IŁÓW ARAOWWK SS 

sukcesy osiągnięte przez obóz nato- 

dowy w tej sprawie. Przed dwoma, 
trzema laty z z furią zapewne ata- 

kowali młodzież, domagającą się w 

szkołach numerus clausus, lub ghetta 

ławkowego. Stworzenie atmosfery, 

która nie tylko społeczeństwo, ale i 

czynniki rządzące skłoni, lub zmusi 

do potraktowania kwestii żydowskiej 

na całym jej froncie, w myśl zasad 

narodowych — to jest przecież jeden. 

z większych fragmentów programu   przez cały obóz prorządowy, a tak 

logicznie, z żelazną konsekwencją | 
rozwiązywana przez Stronnictwo Na-! 
rodowe. Jest wielu jeszcze ludzi wj 

Polsce, takich świeżo upieczonych 
„antysemitów”, co to bagatelizują | 

Stronnictwa Narodowego. 

, Najważniejszym dla nas, dla obo- 

zu narodowego, jest to, iż mamy 

wiarę i pewność osiągnięcia tego, do 

czego dążymy. I władzy też. 
Śród naszych przeciwników są   

optymiści, którzy się pocieszają, że 
„endecja“ nie ma nie tylko progra- 

mu, 'nawet zwolenników. Żydowski 

syjonistyczny „Nasz Przegląd“ šwie- 

žo pisze: „Endecja istotnie faktycz- 
nych adherentów nie ma. Zwolenni- 

cy endecji są jej wierni tylko w za- | 

kresie negacji Nie podoba im się to 

i tamto, ale czego chcą, tego nie wie- 

dzą”. 

Jest to albo pocieszanie swoich, 

albo rzeczywiste niezrozumienie, iż 

dążenie, naprzykład, do unarodowie- 

nia miast, stworzenia handlu, rze- 
miosła, przemysłu polskiego, nie jest 

negacją, ale właśnie programem po- 

społeczeństwa polskiego to jest spra- 
wa 'pozytywna i całkowicie realna. 

Powyższa cytłata z pisma żydowskie- 
go charakteryzuje, jak dowolnie jest 
argumentowana rzekoma bezprogra- 

mowość Stronnictwa Narodowego. 

„Endecja“, użyjmy tu nomenkla- 

tury naszych przeciwników, bywała 

już na wozie i pod wozem. Ma więc 

doświadczenie. Pamięta, iż wygry- 

wała już wielkie gry, śdy szło o wiel- 

kie cele, o wielki program. To też 

gdy nam ci i owi zarzucają brak pro- 

gramu, nie niepokoimy się: albo go 

nie widzą, albo nie chcą widzieć. I w 

jednym i w drugim wypadku Stron-   zytywnym. Z punktu widzenia 2у-' 
dowskiego może jest negacją. Dla 

nictwa Narodowego nie obowiązuje 

to do zmiany taktyki, 

sympatyzującą z. 
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|  ZPRASY 
| ŻYDZI I MADAGASKAR 
| Sprawa Madagaskaru, jako te- 
renu ew. emigracji żydowskiej, za- 
klualizował niedawno Komunikat 

,PIP-cznej, oraz ogłoszony przez 
Żyd. Ag. Tel. wywiad z działaczem 
| żydowskim w Anglii, Leonardem 
| Mouiefiore (komunikat PiP oraz 
|mformację ŻAT omówiliśmy przed- 
wczoraj). : 

„Zgodnie z doniesieniami prasy — 
zaznaczył Monteiiore — w rozmowach 
między min. Beckiem a miv. De!bosem 
była także poruszana kwestia emigracji. 

Korespondent „Iimes'a* iniormuje, iż 
obaj ministrowie zgodzili się, że spra- 

wa emigracyjna nie może być trakto- 

wana na platiormie czysto einiczej”, 

W związku z tym pisze „Warsz. 
Dziennik Narod, '”: 

| Nie posiadamy nietylko, dostalecz- 

nych iniormacyj na to by ocenić šci- 

słość doniesienia korespoadenta  „Ti- 

mes'a'* Jeśli odpowiada ono rzeczywi- 

stości, należałoby mniemać, że min. 

Beck porzucił stanowisko zajęte swo- 

jego czasu w Genewie i reklamowane 

bardzo szeroko w prasie sanacyjnej, 

jako pozytywny program rozwiązania 

kwestii żydowskiej w Polsce. 
Przyznajemy, że od początku ży- 

i wiliśmy sporo sceptyzmu co do trwa- - 
į łosci tego stanowiska i co do rzeczo- 
! wości robionej mu reklamy. Dlatego 

też nie zdziwiłohy nas nic a nic, gdy- 

by doniesienie „Times'a* okazało się 
ścisłem. Potwierdzałoby to charakter 

wielu zmian, jakie po króciutkim okre- 

sie „antysemityzmu ozoncwego naslą- 

piły w kraju, nadając naszym  stosun- 

kom wewnętrznym do pewnego stopnia 

nowe oblicze. 

Jakiż był stosunek do spfawy 
zydowskiej naszych kół miarodaj- 

| nych? 
i Caiy program rządowy w tej akcji, 

nie licząc znanych represyj, dotychczas 

sprowadzał się do dwuch punktów: do 

„owszem* premiera Składkowskiego w 

zakresie walki ckonomicznej z zale- 

wem žydowskim i do deklaracji genew 
skiej min, Becka. AE 

Z owego „owszem“ gen, Skladisow- 

skiego pozostało już bardzo niewiele, 

Stopniało ono pod działaniem  zabie- 
śów, interwencji i propagandy zawzię- 

te; żydostwa, ograniczając się do nie- 

zbędnych już dziś w Polsce pozorów. 

Obcnie — jak donosi ,łimes' — : 

drugi punkt programu rządowego w 
sprawie żydowskiej uległ redukcji. 

NĘDZA CZY KOMPLEKS 
UBÓSTWA : 

Sprawa ubóstwa Polski jest о° 
becnie żywo w prasie polskiej oma- ^ 
wiana. „Kurier Poranny" czyni po- 
równanie stopy życiowej Polaka i 
Anglika, dochodząc do wniosku, że 
Polak konsumuje znacznie mniej, że 
odżywia się niedostatecznie, że ży- 
je w nędzy. 

„Kurier Polski“ tłomaczy te 
sprawy bardzo prosto: 

Wogóle nie bierze się pod uwagę. 

taktu, że Anglia to kraj klasycznego li- 
bcralizmu, długowiekowej wytężonej 

pracy, kraj, który nie zna » własnego 

doświadczenia słowa etatyzm. | po- 

równując nas z Anglią pokazując 7 za- 

zdrością jak dobrze i dostatnio się tam 

żyje, nie myśk się wcale naśladować 

wzorów angielskich. Są one nieeiektow 

ne Są obliczone na daleką metę i nie 
dają doražnych rezultatów. Woli się 

więc kombinować jakieś sztuczki, Ro- 

zumuje się jak bankrut — mam ostat- 

nie paręset złotych, więc kupię za nie 

losy leteryjne, a może wygram. 

„Gazeta Polska' nie widzi u 
nas nędzy, natomiast spostrzega 
kompleks ubóstwa: 

Kompleks ubóstwa jest wśród Po- 

laków bardzo rozpowszehuicny. Wyra- 
ża się om w niechęci, którą się darzy 

ludzi, dobrze lub nawet tylko względ- 

nie lepiej zarabiających, w žywiolo- 
wej antypatii do tych co pracą swoją 

stwarzają sobie większy dobrobyt, w 
tendencji doszukiwania się nadużyć czy 

też nielegalnych dochodów tam. gdzie 
tylko istnieją większe zarobki. Kom- 

pleks ubóstwa, kcmpleks antyzarobko- 
wy, występuje i u samych zarabiają- 
cych — w postaci: ukrywania  istot- 

nych zarobków i bezustanvego narze- 

kania, że jest źle, nawet wówczas dy 

jest istotnie dobrze, tłumaczenia się, 
pelnego zażenowania, dlaczego nie jest 
się w nędzy... 

„Gazeta Polska” kończy swę u- 
wagi wywodem następującym: 

Kompleks ubóstwa jest wybitnie 
szkodliwy. Jego usunięcie przyczyni 
się niewątpliwie do popraw psychicz- 

nego nastawienia społeczeństwa, a tym 

samym do przyśpieszenia :ozwoju go0- 

spodarczego Polski i poptaawy bytu 

    

  (Dokończenie na str. 4-ej).
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lncydent z kanoniersą amery- 
kańską na rzece Jangtse jest już 
całkowicie załatwiony ku  wielkie- 
mu żalowi rządu chińskiego, który 
oczekywał inierwencji „Ameryki ‹ 
państw europejskich w Ch:vach, Ale 
zawód spotkai nie tylko rząd chiń- 
ski. było wieie elementów na świe- 
cie, utórym się zdawało, że Stany 
Zjednoczone zehcą caią poięgą oro- 
nić prestiżu wiasnego w Cainaca i že 
wypadek z kanonierką „Panay” po- 
ciągnie za sobą poważne konsekweu- 
cje. lymczasem nie byio żadnych 
konsekwencji. Stany zadowoliły się 
przepioszeniem i okazały się bardzo 
ustępiiwe. 

Skądże płynie usiępliwość Ame 
ryku, klóra dotyczy nie tylko presti- 
żu Stanów Zjednoczonych, aie rze-' 
czy o wiele poważniejszyca, miano-, 
wicie interesów gospodarczych a- 
merykańskich, zagrożonych na te 
ren,ie Chin przez Japonię ? 

Przyczyny tego zjawiska — jak | 
pisze „Kurier Polski" — są nietylko | 
politycznej, ale także i strategicznej | 
natury, 

Dla zdania sobie z muh sprawy 
warto przypomniec, że Japonia juz 
raz podczas wojny światowej oku- 
powała wojskowo nietylko północne 
Chuny, lecz także Wschodnią Sy- 
berię i w roku 1922 została, wy- 
łącznie środkami nacisku dyploma- 
tycznego, zmuszona do ewakuowa- 
nia tych terenów. 

Jeżeli zważyiny, że wówczas Ja- 
ponia już zmusiła Cniny do przyję- 

| rzałych. 
| ognia, klóra wedłuż tachowców dla 

stelluosė Ameryki ob 
czas kiedy mocarstwa  anglosaskie ik 

zdo- groźny dla Japonii. 
zanainowawszy Japonię w jej 

bywczym pochodzie, spoczęły na 

laurach i nietylko nie zwiększyły, 

jecz zmniejszyły roczne wydatki na 

ilotę, to Japonia przeciwnie, stale 

je powiększała, a w porównamu Z 

tokiem 1922-23, rokiem pamiętnego 

odwrotu z azjatyckiego kontynentu, 

zwiększyła je prawie dwukrotnie. 

W rezultacie Stany Zjednoczone 

na ogólną liczbę 357 okrętow wejen- 

nych. którymi obecnie rozporządza- 

ją, mają 225 przestarzałych, 
czas, kiedy Japonia na ogólną licz- 

bę 215 — posiada tylko 48 przesta- 

Jeżeli więc dhodzi o siłę 

wartości porównawczej flot jest 

przede wszyslkim miarodajną, to po- 

tęgi morskie Japonii i Stanów Zje- 

dnoczonych można uważać za mniej 

więcej równe. 
Jeżeli przy tym weźmiemy pod 

uważę olbrzymią odiegłość, dzielącą 

oba mocarstwa (12.500 kilometrów) 

okaże się, że mają w stosunku wza- 

jemnym do siebie. olbrzymią siłę 

odporną, ale bardzo małą zaczepną. 

Slany nie potrzebują się obawiać 

ataku japońskiego i naodwrót — 

Waiczm 
w odbiorze 

Któż z nas nie wyłącza, złorze- 

cząc, radia, zamiast pięknej muzy- 

iki, czy, interesującego odczytu, sły- 

szy w odbiorniku denerwujące ter-   cia owych sławnych 21 żądań, co 
było jednoznaczne z rozciągnięciem 
nad nimi prawdziwego protektora- 
tu, że wojska jej zajmowały nietylko 
Mandżurię, ale także Wiadywostok | 
i t zw. Przyinorski Okręg, oraz daw- 
ną niemic..ą kolonię Kiau - Czau, 
to będziemy mieli wyobrażenie o 
tym, jak wielkie rozmiary przybrał 
późniejszy japoński odwrót. 

Aie sprawa pod względem stra- 
tegicznym przedstawiała się wów- 
czas następująco: Se 

Stany po niedawnej interwencji 
w wojnie światowej znajdowały się 
w pełnej gotowości wojennej. lonaż 
ich floty wojennej wzrósł z 894.000 
tona w 1914 do 2.067.478 *onn w r. 
1919 

Flota W. Brytanii  powiekszyta 
się wprawdzie tylko o 100 000 tonn, 

ale powalenie niemieckiego przeciw- 
nika w wojnie šwiatowėj uczyniło 
znaczną część tej floty rozporządzal- 
ną na Dalekim Wschodzie. 

Flota japońska wzrosła wpraw- 
dzie poważnie, lecz osiągnęła tylko 
liczbę 980.426 toun, a więc nawet 
nie osiągnęła polowy amzrykańskie- 
go tonażu i nie mogła się mierzyć z 
połączonemi siłami państw anglosa- 

Dziś natomiast jest inaczej. Pod- 

  

JÓZEF BIRRENMAJEK. 

Pisk 
To powiedziawszy, wzięła maluch: 

ną drucianą szpileczkę do spinania 

włosów, wygięła ją w kształt spicza 

sto zakończonych szczypczyków, na- 

stępnie temi szczypczykami ujęła je: 

dną z much i podała ją pisklęciu. 

Jaskółeczka natychmiast rozwa”- 

ła szeroko dzióbek, na dnie którego 

ukazał się blady języczek, i ciemny 

otwór gardziełka, Gardzielko zapul- 

sowało, języczek drgnął pośpiesznie 

iz głębi dziobka wyłrunęło nagle 

na pokój skrzeczenie  pożądliwe, 

słabe jeszcze, ale już dźwięczniejsze 

od tego, które rozlegało się wpierw 

podczas rozgrzewczych zabiegów 

Dydzka. 

W mgnieniu oka dziobek ptaszę- 

cia zamknął się z powrotem, a w je- 

go uwięzi zniknął nietylko języczek 

oraz otwór gardziełka, ale i owa 

podlana mlekiem mucha. 

Po chwili powtórzyło się dokład 

nie wszystko to samo z drugą mu 

chą. Tymczasem Witek nie próżno- 

wał i czasu nie tracił, bo nim jaskół- 

ka zdążyła przełknąć, co jej podano, 

on już nadbiegł z nową zdobyczą. 

Głos pisklęcia stawał się coraz 

dźwięczniejszy, a zachowanie się co- 

raz śmielsze. Trzecią muchę połkne- 

ło łapczywie, czwartą również, przy 

piątej już widać było, że zjadła ją niż 

z głodu, lecz dla smaku. Szóstą jako 

tako — ot — byle zjeść, a przy sió- 

dmej już się ociągała z otwarciem 

dzióbka, jakby łaskę czyniło przyję: 

kotanie, burczenie lub inne niearty- 

kułowane jakieś dźwięki.  Znamy 

„wszyscy te „dodatki” do audycji až 

madto dobrze, nie wszyscy jednak 

zdajemy sobie sprawę z tego, CO 

' powoduje te, tak zwane, zakłócenia 

| radiowe. 

| Okazuje się, iż ktoś nacisnął 

| dzwonek elektryczny, który właśnie 

| był przyczyną nieznośnego terkota- 

|nia w odbiorniku. Obok. awonków, 
powodem zakłóceń mogą być naj- 

rozmaitsze suszarki od włosów, ma- 

szynki fryzjera-sąsiada na partetze, 

pracujący elektrolux, jalkiś motorek; 

reklama neonowa również tu może 

być zaliczona, jeżeli jest * wadiiwić 

zbudowana. Słowem krocie takuch 

na pozór niewinnych ludzkich wyna- 

lazków. Ale są wrogowie czystego 

odbioru grubszego autoramentu, Są 

to aparaty do masażu, diatermi i 

urządzenia roentgenowskie 

typu z t. zw. wirującymi prostowni- 

kami. 

Zaamy naszych 

nimi lub do unieszkodliwienia ich. 

Fachowo nazywa się to zabezpiecze” 

nieni. Środki do tego nie są naogół   
ET 5 

jciem tego kęsa, albo jakby mówiło: 

| 
| „drugie”, teraz prosi o leguminę — 

zaobserwował Tadzio. — Może zo 
stało co z obiadu? 

Zdołano jakoś Tadziowi wytłu- 
maczyć, że jaskółki legumin nie ja- 

— „Pojadłem sobie, teraz pojedzcie wprowadzić Piskolka, pokruszyło się 
i wy, moi mili”. 

jak to można nie rozumieć, co jest 

naprawdę dobre. Nie mogąc się przy 

służyć ptaszęciu pożywieniem, przy: 

służył mu się Tadzio w inny sposób, 

coprawda mimowoli: on to byl twor- 

cą jego imienia. Wyraz „piskolek ', 

przekręcony z „pisklęcia”, podchwv- 

cili starsi bracia Tadzia i odtąd w 

całym domu wołano na młodą jaskó- 

łeczkę: Piskolek. 
Ponieważ Dydak, zajmujący si: 

najpilniej zoologją, wyszperał w ksią: 

żce, że jeden gatunek jaskółki zwie 

się „oknówką”,'więc kwaterę Pisko!: 

ka urządzono we framudze okna, u- 

myślnie dość wysoko, by zapobi 

zbytniemu natręctwu Tadzia, który 

jako znalazca uważał ptak: 

szczególniejszą wła 

nim roztaczać nazbyt czułą opie 

mogącą skończyć się zduszeniem 1 

upuszczeniem istotki. 

miejsca, najwięcej 

trza, można tam było na stałe p:zy* 

mocować gniazdko Piskolakowe. Bu- 

downiczym gniazdka był, ma się ro-   
  

y z zakłóceniami 

wentylatorek, wiertanka elektryczna: 

starego 

n:eprzyjaciół, 
więc teraz przystąpimy do waiki z 

skomplikowane i bynajmniej nie są 

drogie. O cóż więc jeszcze chodzi? | 

— Patrzcie, pisk olek już zjadł. 

dają; krecił długo głową, dziwiąc się, * 

c. |starego zeszytu. 

a za swoją|wahania odstąpił do. wspomnianego 

sność i chciał nad |celu, bo ani on, 

kę,|obecnie ochóty do zbierania owa- 

ub|dów; oni właściwie 

DZIERNIM MIEERBR) 

ec Japonii 
atalk floty-amerykańskiej nie jest 

Tutaj musimy wciągnąć do па- 

szych rachub także miezwykle ko-' 

rzystną sytuację geograliczną Ja: | 

ponii, położonej na niezliczonej ilości 

wysp, rozciągiętych pomiędzy Ala-, 

ską nielediwie a Australią, z mnó: 

stwem zatok i dogodnych portów, | 

dzięki czemu nazwana została przez ; 

morskich strategów „jamą lisią O 

stu wyjściaca ”. 

"o też nie bez racji pisał japoń- | 

ski adinirał Suetsuga, mianowany ©- { 

statuio ministrem Spraw Wewnetrz- | 

nych, w japońskim czasopiśmie | 

„Miagasin Gonday” już w iutym r. 

1933: „Japonia znajduje się w tak 

korzystnej pozycji geograficznej, że 

może się ' obronić przed 

wszystkich połączonych fot świata. 

Gdyby Japonia miała prowadzić woj 

nę zaczepną, to byłoby to ciężkie 

dla niej zadanie, ale obrona będzie 

łatwa, Minęły te czasy, kiedy obce 

państwa mogiy wymusić posłuszeń- 

stwo Japonii. 

Gdyby jakieś państwo sądziło, że 

może sobie wobec Japonii w ten 

sposób postąpić, to znalazłoby się 

w wielkim błędzie”. 

radiowym 
Mała rzecz. Poprostu odrobina do- 
brej woli i chęci. Trzeba chcieć zdać 

sobie sprawę, że wyżej wymienio- 
ne urządzenia i aparaty elektryczne 
będące naszą własnością, zatruwają 
życie i nam samym i często najmil- 
szym sąsiadom. 

Zgódźmy się na arbitra Jest nim 
Referat do waiki z zakłóceniami 

przy każdej Rozgłośni Radia. Referat" 

jest na nasze usługi. Referat przeciw 
zakłóceniowy wchodzi odrazu wswo . 
ją rolę i chociaż posiada do dyspozy-, 
cji rożne środki przymiuśui, zwraca 
się tą. drogą do wszystkich posiada-* 
czy różnego rodzaju urządzeń za-| 
kłocających, aby zechcieli je dobro-, 
wolnie zabezpieczyć. Przyjdzie to 
tym łatwiej, że tenże Referat do| 
walki z zakłóceniami udzieli wszel- | 
jieh wskazówek i poradzi, jak w, 

, różnych wypadkach najleżiej i. naj- 
taniej a zarazem najskuteczniej usu- 

„nąč zakłócenia. : 

|  Naależy tylko jeszcze dodać, że 
porady i informacje udzielane są, 

) 
     

   STUDIO RYTMO - PLASTYKI 
+ TANECZNEJ 

kałakowskiej - Smietańskiej 
przyjmuje zapisy godz. 16—18. 

Indywidualne lekcje T a ń c 6 w 

„Towarzyskich 

W. Pohulanka 19, m, 12-a.   

  

zumieė, Robert, „ktėry pamiętał o 
swej obietnicy, a przytem na tego. 
rodzaju sprawach znał się najlepiej, 
Początkowo próbował ulepić gniazd - 
ko z błota, ale mu się to nie udało. 
Błoto, gdy wyschło, popękało odra- 
zu, a gdy chciano do tej lepianki 

'doszczętnie. 
‚ „„— Nie święci garnki lepią... a tu 
świętej trzebaby cierpliwości, żeby 
ulepić takie gniazdko! — zamruczał 
'Robert i już chciał iść poradzić się 

garncarza, gdy nagle przyszedł mu 
pomysł inny. 

| Ukręcił z drutu jakby mały koszy - 

czek z otworem pośrodku, wymościt 

'go grubą warstwą waty i przybił do 

imałej deseczki, którą następnie po 

j wiesił pionowo na ramie okna. I oto 

'tak powstało ciepłe, miękkie i przy: 

tulne gniazdko, z kształtu nawet do 
jaskółczego podobne, choć oczywiś- 

cie różniące się od niego kolorem, bo 
„było białe jak świeżo wytynkowana 

chałupa: Żeby okno nie uległo zawa- 
leniu, majster ptzybił poniżej pudeł- 

ko od cygar, pierwotnie przeznaczo- 

'ne na owady, nasypał do niego pias: 

  

zawsze uzna 
o niedoścignionym smaku 

Szampan 

  

A jednak odleżałe WINA 
zwykłe, gronowe, szampańskie, 

oraz 

MIODY i wszelkie spirytualia 

po cenach umiarkowanych, 

kupione 

u JANUSZEGICZA 
wilno, Zamkowa Z0-a, tel. 8-72 

wane są za najlepsze 

od 5 zł. but. 
AtAKIENI | I I SNORAS TTK SOS UA I 

Podróże służbowe w celach agitacyjnych 
W Sądzie Najwyższyn: zapadło 

ostatnio ciekawe orzeczenie, które 

staje się ogromnie aktuaine w 

związku z kilkoma procesami jaki 

się ostatnio w różnych Sądach to- 

czyły. 
Chodziło o sprawę wóita gniny, 

| który nie mogąc wyliczyć się z pie: 

|niędzy publicznych wręcz przyznał, 

"že wydatkował je za wiedzą swych 

, władz przełożonych na ceie politycz 

ne, a mianowicie na podróże agita- 
cyjne. . 

Ponieważ zapadł w sprawie wój- 

ta uniewinniający wyrok bądu Ape- 

lacyjuego w Poznaniu przeto proku- 
ratura wniosła kasację d» Sądu Naj- 

wyższego. 

Kasacja prokuratury - wskazuje, 

ze Sąd całkiem dowolnie ustalił, że 
oskaiżony wydał pieniądze na cele 

polityczne, a mianowicie na agitację 

wyborczą bez szczegółowego wyka- 

zania się oskarżonego co do rzeko- 

mo poczymonych wydatków i z po- 

minięciem, że ustawa nie uprawnia 

wójtów do uprawiania agitacji wy- 

bortzej na koszt publiczny oraz bez 
stwierdzenia czy władze dały wój- 
towi fundusze ma pokrycie tych 
kosztów lub zezwoliły na czerpanie 
ich z kasy gminnej. 3 

Sąd Najwyższy uznał kasację za 
słuszną i wyrok uchylił, przekazując 
Sprawę ' Sądowi Apelacyinemu 
ponownego rozpoznania w innym 

składzie sędziów. | 
W motywach Sąd Najwyższy 

stwierdza, że „jeśli podróże nie- 

zbędne do prawidłowego zorganizo- 

wania wyborów wchodzą w zakres 

czynaości słuzbowych, to natomiast 
|nje wchodzi w ten zakres agitacja 
wyborcza polityczna w  jalkimkol- 

wieli kierunku. Agitacja wyborcza 

konkietna nie wchodzi w zakres 
czynuości urzędowych gminy. Uży- 
cie więc pieniędzy gminnych na po- 
dróże agitacyjne w czyimkolwiek in- pe 
teresie i choćby w szlachetnym kie- 
runku, będzie działaniem dla osiąg- 
nięcia korzyści majątkowej dia sie- 

dewszystko po piecu kuchennym, 
wokół którego. najwięcej zawsze gro 
madziło się tego brzęczącego tałataj- 
stwa. I muchy ginęły setkami — 
istotnie jak muchy... Że czasem za 
miast muchy, cios śmiertelny otrzy- 
mała szklanka, a raz nawet karafka 

— % trudno... gdzie drwa rąbią, tam 

drzazgi lecą... W każdym razie z 
przyjemną ową zabawą łączyły się 

aż dwa pożytki: kuchnia, ku wielkiej 

radości  kucharki, uwolniła się 

do | dzac za żyda. 

„bie lub innej osoby. Dla siebie —- 
|jeśli sprawca spełnia agilację bądź 
| na swą korzyść bądź jako  wlasną 
passę sprzyjającą pewnemu kierun- 
| kowi, dla innej zaś „osoby” względ- 
nie osób, gdy czyni to z ' polecenia 
lub dla organizacji politycznej choć- 
by luźnej, która koszty agitacyjne 
poniesć by miała". 

В. generał carski zmarł jako Żebrak 
W domu noclegowym dla inteli- 

gencji przy „ui. Jagiellońskiej 19 
zmarł żebrak, który od -wielu lat 
żelbrał przy synagodze na Pradze, 
uchodząc za żyda. Po zgonię okaza- 
ło się, że nie był on żyden:, lecz Ro- 
sjaninem. Był to generał armii car- 
skiej, Timofiej Daniłowicz. ks. Mu- 
ratow, rodzony brat b. gubernatora 
Kurskiego. 

W r. 1918 Muratow uv.ekł przed 
prześladowaniami bolszewickimi do 
Polski i tu uzyskał prawo azylu. W 
jakiś czas potem Muratow gdzieś się 
zapadział i wszelkie pószukiwania 
odnaiezienia go przedsięwzięte przez 
rosyjski komitet emigracvjny nie 
dawały wyniku, --*" е 

Dopiero teraz okazało się, że 
brat słynnego satrapy carskiego, 
który w międzyczasie stracił mowę, 
był zebrakiem w Warszawie, ucho- 

| 

ZPRASY 
(Ciąg dalszy ze str. 3-ej). 

jej ludności. Ale szkodliwe są również 
kompleksy: zysku  bezwzylędnego i 
„praw nabytych”, Likwidacja kon:plek- 
su ubóstwa nie powinna i nie może 
więc stać się zwycięstwem poglądów, 
według których majątek iest tym sa- 
mym, czym žarobek, a każdy zysk о- 
siągnięty jest z korzyścią dla społe- 
czeństwa. 

Szkoda, że „Gazeta Polska“ nie 
wwzględniła w swych uwagach syne- 
kur „legionu zasłużonych”   
pielata sukienka, jaką miał na sobie 
'w glinianej lepiance, nad obórką Pie 
|śżyny; skoro -w ludzkim domu wypa- 
dło mu mieszkać, to wypadało i stró; 
przywdziać bardziej elegancki — to 
też niebawem Piskolak począł się o- 
blekać w białą kamizelkę z rdzawym 
krawatem pod szyją. „Jaskółka dy- 
mówka”, stwierdził swą omyłkę Dv- 
jdak. Potem główkę przykrył czarną 
jszapeczką, zgrabnym daszkiem za- 
chodzącą ku nasadzie dzioba, a i ku- 

  

na czas jakiś od skrzydlatych natrę- |braczek czarny na siebie narzucił, 

tów, wpadających dawniej — bywa- przykrótki jeszcze narazie, ale w 

10 — to do zupy to do sosu, a mały |którym przezierał przyszły zarys 

Piskolak miał na pewien czas zapew- , śmigłych skrzydełek, przypominający 

nioną codzień porcję muszego mięsa. 

Spożywał tych porcyj 

nastarczyć nie można ich było, zwla- 
szcza, że w kuchni z każdym dniein 
trudniej było o muchę, aż w końca 
ledwie ich garstka ocalała — a to 
niedobitki nauczone smutnym losem / 
swego plemienia, stały się ostrożniej- 
cze i płochliwsze. Na dworze nie 
tak to łatwo muchy łapać, bo prze- 
cie mają kędy uciekać w otwartej 
przestrzeni, Z czasem więc zaczęto   

' ku i wykleił powierzchu papierem ze, 

Owe pudełko od cygar Witek bez , 
! 

i 
ani Dydak nie mieli | 

| „polowali na je- | 
a den tylko gatunek owadów, t. j. n 

Zresztą na oknie. najwięcej było |miuchy. Uganiali się za niemi po ca 

światła i powie-|łej kuchni, gęsto śmigając rzemien - 

nym paskiem po bielonych ścianach, 

po sznurkach od wieszania bielizny, 

po stołach, stołkach, szafach, a na: 

próbować nowego sposobu wyżywie 
nia jaskółki: dawano jej na kawałki 
pokrajane dżdżownice, wreszcie zaś, 
gdy nauczyła się połykać gęstszą nie- | 
co strawę, tuczono ją drobniuchnemi, 
dobrze zbitemi skraweczkami mięsa. 

Tę zmianę pożywienia wprowa- 
dzono oczywiście dopiero wtedy, gdy 
Piskolak już sporo podrósł i — jeżeli 

tak można powiedzieć — zmężniał. 
A rósł dość prędko i siły nabierał z 

dniem każdym. Już mu nie wystar- 
czała pierwotna mizerna i kusa, po- 

г h ż każdym! 
dniem coraz więcej, tak, iż w końcu. 

poły dobrze skrojonego fraczka. 
Z każdym dniem piękniejszym sta- 

wał się Piskolak, z każdym dniem 
! stawał się milszy ludziom, którzy go 
_przygarnęli, Dawne skrzęczenie prze- 
'szło niebawem w szczebiot,.sa ze 
'szczebiotu zwolna stawał się dźwię- 
|cznym świegotem, który zwłaszcza 
nad ranem brzmiał powabnie. Gdy 
'szarzało na niebie, ptaszek wychylał 
już z otworu gniazdka aksamitny 
swój łebek, a gdy pierwszy niepewny 
blask słońca ocierał się o futrynę 
okna, wraz z tym promieniem biegło 
na środek pokoju ku śpiącym chłop- 
com srebrzyste oznajmienie: 

— Świ — itl o 
Chłopcy, którzy spać jeszcze mieli 
hotę, wołali na niego zazwyczaj: 
— Cicho, Piskolak! 
Ale miło było chłopakom to Pis- 

kolkowe powitanie, ten meldunek, 

złożony im przezeń posłusznie, jako 

dobrodziejom i zwierzchnikom. 

oc 

(D. e. n.)
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CZY ZAWIEJĘ „C E NTR 0 0 PA 

WĘGIEL, KOKS, DRZEWO Dostawa w wozach zaplombowanych 

WAS OGRZEJE. 
Zamkowa 18, tel. 17-90 

    

  

Porachunki bandytów żydów 
przedmiotem sensacyjnej rozprawy sądowej 

W dniu wczorajszym salę i pocze- 
kalnię Sądu Okręgowego wypełniła 
specyficzna publiczność, przeważnie 
żydzi o nader podejrzanym wyglą- 
dzie i jaskrawo umalowane żydówki, 
Byli to świadkowie w ' mającym się 
bdbyć procesie z oskarżenia o mor- 
derstwo niejakiego Chaima Kołpaka- 
pola. 

Większość z nich stanowią repre- 
zentanci elementów przestępczych 
Wilna i bywali w sądzie nie jeden 
raz... w charakterze oskarżonych. 

Na rozprawę wezwano 46-ciu 
świadków. Pod zarzutem morder- 
stwa stanęli prezd sądem: Chaim Le- 
winson i Abram Ryt, członkowie ban 
dy „Złotego Sztandaru”, kilkakrotnie 
karani za przemyt i włamania. 

Oskarżeni oni są o to, że w nocy 
z 30 na 31 maja 1937 r. zadali szereś 
ran śmiertelnych Chaimowi Kołpa- 
kopoli, a następnie wrzucili swą o- 
fiarę do Wilii. 

Co do przyczyny tego bestial- 
skiego mordu — przedstawiają się 
ohe bardzo zagadkowo. Są tu dwie 
wersje: albo dokonano go na tle po- 
rachunków między dwiema konkuru- 
jącymi bandami „Złotym Sztanda- 
rem" į „Bruderferainem“, albo też 

Zamach samobójczy 
emerytowanej 

Wczoraj więczorem w swoim mie- 

szkaniu przy ul. Popowskiej 14, w 

zainiarze pozbawienia się życia, za- 

truia się 10 proszkami siloie działa- 
jącego środka narkotycznego 21-let- 

nia emerytowana nauczycielka An- 
tonina 

  

Z za kotar studio 
TYSIĄC ZŁOTYCH NAGRODY ZA OD- 

POWIEDŹ NA PYTANIE — „DLACZEGO 

ZOSTAŁEM RADIOSŁUCHACZEM?* 
Rozgłośnie stołeczne Polskiego Radia 

ogłosiły konkurs dla swych nowych abo- 

mentów, rejestrujących się w «kresie od 1 

grudnia rb. do 28 lutego 1938 :. Jest to 

impreza całkowicie niezależna od Wieikie- 

go Konkursu Zimoweżo, dostępnego dla 

wszystkich abonentow radiowych na tere- 

nie całej Polski. 
Warunki konkursu warszawskiego są 

bardzo proste: nalezy odpowiedzieć na py- 

tanie: 
„Dleczego zostałem radiosłuchaczem?* 

Uczestnicy konkursu, nowi abonenci 

radiowi, rejestrujący się w czasie wyżej 

wskazanym, winni dać na to pytanie jedną 

awięzłą iodpowiedź, najtrainiejszą według 

własnego mniemania Odpowiedź  oależy 

wypisać na karcie pocztowej podając wy- 

ražnie swoje imię nazwisko, zawód dokład- 

ny adres, numer abonamentu, datę zareje- 

strowinia oraz urząd pocztowy, w którym 

dokonano rejestracji. 

Tak wypełnioną kartę pocztową nale- 
ży przesłać pod adresem: Po'skie Radio, 

„Konkurs Regionalny Rozgłości Warszaw- 

skiej”, Mazowiecka 5, Warszawa I. 

Odpowiedzi nadsyłać należy w okresie 

trwania konkursu, tj. w ciągu pozostałych 

dni gradnia, przez cały styczeń i luty, až do 
dnia 29 lutego 1958 r. włącznie. © dacie od- 

powiedzi decydować będzie stempel pocz: 

ому 
Ze najlepszą odpowiedź — łaureat kon- 

kursu otrzyma książeczkę osz:»ędnościową 

* wkładem 1000 zł. Poza tym przyznanych 

będzie wiele innych cennych cagrėd. 

KOLĘDY POLSKIE, SZWEDZKIE 
I SZWAJCARSKIE 

W okresie świąt odbędą się dwie wy- 

mienne audycje radiowe. Dziś o godz. 19.30 

transmiłuje Sztokhoim kolędy polskie w 

wykonaniu chóru P. K. pod dyrekcją prof. 

B. Rutkowskiego, oraz tenora -— Janusza 

Popławskiego W drugiej części audycji — 
zapożnają się z kolei polscy radicsłuchacze. 

x kolędami szweckimi, które transmitowane 

będą ze Sztokholmu. 

-— W piątek dn. 31 bm. o godz 19.30 od- 

będzie się druga tego rcdzaju audycja, 'a 
mianowicie: rozgłośnie połskie nadają do 
Szwajcarii nasze kolędy, a w dtugiej części 

audycji transmitują kolędy szwajcarskie, 

przeznaczone dla polskich słuchaczy, 

RECITAL BRONISŁAWY JAGMINÓWNY 
Dziś o godz. 18.200 wystąp: przed mi- 

krofonem wileńskim Bronisława Jagnuinów- 
na, (mezzosopranj, przy czym śpiewać bę- 

dzie pieśni Żeleńskiego, arłowic:», Schuber: 
ta, Griega, Niewiadomskiego |: | Wie!hor- 
plaga. 

sekretów bandy urzędowi śledczemu 
i strażnicy K. O. P.-u. Mianowicie 
Chaim Kołpakopol — znany wśród | 
mętów wileńskich pod przezwiskiem 
„Miszka Napoleon“ — chcąc uwol- 
nić się od podejrzeń o udział w prze- 
mycie, zaofiarował swe usługi, jako 
konfidenta, strażnicy K. O. P.-u i 
podjął się obserwacji Zelika Lewin- 
sona, zhanego pod przezwiskiem: 
„Cham Babka”, oraz jego synów 
Chaima i Icka. Naskutek szeregu re-, 
wizji przeprowadzonych w piwiarni 
leka Lewinsona przy ul. Jatkowej— 
Lewinsonowie poczęli podejrzewać | 
„Miszkę Napoleona“ o „donosy“. W 
tym tež czasie Kolpakopol zwierzal 
się żonie swej Gicie i znajomym, že 
obawia się zemsty ze strony człon- 
ków bandy „Złotego Sztandaru” 

| chodziło o zemstę za sprzedawanie 
W dniu 30 maja b. r. o godz. 23-ej 

w piwiarni Miny Solecznikowej (sio- 
stry osk. Ryta) pili „Miszka Napo- 
leon'* i obaj oskarżeni; około północy 
Abram Ryt zaproponował towarzy- 
stwu wyjazd na Pośpieszkę, gdzie Jo- 
sel Łam — właściciel sklepu kapelu- 
szy — „może zafunduje wódki”. 

Wszyscy trzej wsiedli do dorożki,   

1 сге reportaż z „Ussolineum”. każde miasto 

która dowiozła ich do zbiegu ulic: 

nauczycielki 
Sąsiedzi znaleźli ją w puieszkaniu 

w stanie nieprzytomnym. 
Pogotowie ratunkowe p1zywiozto 

desj-eratkę w stanie ciężkim do szpi 
(tala św. Jakuba. Powody zamachu 
samobójczego na razie nie zostały 

| ustalone, (h) - 

WESOLA KOMEDIA W RADIO 
Dziś radio madaje o godz. 18.55 kome- 

dię Rudolfa de Cordova p. t. „Kontrakt 
ślułłny . Autor ten dobrze jest znany słu- 
chaczcm ze sluchowisk: „Rozwėd“ i „Dok- 

tór Abernethy przyjmuje”, ktore cieszyły 

się wielkim powodzeniem. „Kontrakt ślub- 

ny“ — to komedia, apoteozująca miłość 

małżeńską i ciepło domowego -gniska, przy 
czym wątek akcji przbawiony jest całko- 

wicie tonu  kaznodziejskiego . utrrymany 
jest w żartobliwym i pogodnym nastroju. 

REPORTAŻ RADIOWY Z „OSSOLINEUM* 
Dziś © godz. 17.00 usłyszą *adiosłucha- 

posiada swoją geografię emocjoralną, swoje 

egrody, gmachy i kościoły, w atórych naj- 
pełnie wyraża się jeg dusza, Wędrując po 

Lwowie napotykamy w tej drodze jeden z 
najpiękniejszych klejnotów kuliury potskiej 

— Zai:tad Narodowy im. Ossolińskich. O tej 
prastarej i pięknej. placówce uaukowej 0- 
powie słuchaczom Henryk Balk w reporta- 
%а p. t. „Lwowska skarbmica kuliury naro- 

dowej”, 

Polskie Radio Wilno 
Czwartek, dnia 30 grudnia 1937 r. 

6.15 Kolęda. gimnastyka Muzyka. Dzien- 

nik poranny. Muzyka. 11,57 Sygnał czasu i 

hejnał. 12.03 Audycja południowa. 13,00 

Wiadomości & miasta 3 prowincji 13.05 

„Dziecko a kino' —- pog. Stan. Cywińskiej 
13.15 Koncert życzeń. 14.25 Nasi pisarze 
Henryk Sienkiewicz „Pójdźmy za Nim ', 14,35 

Muzyka popularga. 14,40 Audycja „Przed 
Nowym Rokiem”. 15.30 Wiadomości  go- 

spodarcze. 15.45 Wędrówki muzyczne — 

Niemcy T. Muzyka dawna w opracowaniu 

Zofii Ławęckiej. 16.15 Orkiestra  mandoli- 
mistów. 16.50 Pogadanka aktualna. 17.00 

uLwowska skarbnica kultury narodowej” —- 
reportaż. 17.15 Recital fortepianowy. 17.50 

Pogadanka sportowa i wiadomości :porto- 
we. 18.10 Pogadanka  radiotechnczna — 
wygł Mieczysław  Galski. 1820 Recital 
śpiewaczy — Bronisławy Jagminówny. 18.40 
Skrzynka rolnicza — prowadzi Aleksander 
Przegaliński. 13.50 Program na piątek 
18.55 Oryginalny Teatr Wyobraźni „Kon- 
trakt ślubny”. 19.30 Kolędy poiskie (trans- 
misja do Sztokh'lmu) Kolędy szwedzkie 
(transmisja ze Sztokholmu, 19.56 Pogadan- 
ka aktualna. 20.00 „Saldo piosenek (za 

rok 1937) lekka aud. muz 2045 Dziennik | 
wieczorny. 20.55 Pogadanka ak'ualna. 21,00 
„Preliminarz piosenek” (na rok 1938) lekka 

aud. muzyczna. 21.45 „Uziemiony Erot" =, 
szkio literacki. 22.00 Koncert kameralny. 
ż2.50 Ostatnie wiadomości i komuwikat.! 

    gramų, ! 

Głębokiej i Antokolskiej. Tam wy- 
siedli i udali się w dół do Wilii. 

Około godz. 2-ej stojący na prze- 
ciwległym brzegu wartownik 1 p. p. 
leg. Wincenty Kasprowicz usłyszał 
głośną rozmowę a potym jęki do- 
chodzące z krzaków. 

Około godz. 4-ej przejeżdżający 
łódką przewoźnik Adamowicz spo- 
strzegł przy brzegu zwłoki topielca. 
Wezwano władze policyjne. Funkcjo- 
nariusze policji śledczej odkryli na 
brzegu kałużę krwi, nieco dalej nóż 
rzeźnicki z drewnianym  trzonkiem, 
kilka serwetek papierowych uwala- 
nych krwią, ślady obuwia gumowego 
itp, Sprowadzony pies policyjny 
„Merkury” doprowadził policję do 
domu przy ul. Antokolskiej 133. 

Ponieważ na stukanie nikt nie 
otwierał, wyważono okno: wewnątrz 
funkcjonariusze służby śledczej za- 
stali Chaima Lewinsona i Abrama 
Ryta. W domu tym (jak później usta- 
lono) Zelik Lewinson uprawiał w mie 
siącach letnich potajemny wyszynk 
alkoholu. 

Przy rewizji znaleziono w kiesze- 
ni Chaima Lewinsona chustkę uwa- 
laną krwią, serwetki identyczne ze 
znalezionymi na miejscu zbrodni oraz 
pantofle płócienne o gumowej po- 
deszwie, stanowiące własność Ryta. 

W trakcie dochodzenia ustalono, 
że Lewinson pożyczył nóż rzeźnicki, 
znaleziony nad Wilią od niejakiego 
Kacewa w dniu zbrodni — i wtedy 
nie miał ten nóż ułamanego ostrza. 
Badania śladów krwi na znalezionych 
w czasie rewizji przedmiotach dały 
wynik pozytywny — krew ta, jako 
należąca do grupy „O'” — nie miała 
pochodzić, ani od Lewinsona (grupa 
„A”) ani od Ryta (grupa „B”), a więc 
możliwe, że pochodzi od zamordo- 
wanego Kołpakopola. 

Oskarżeni do winy nie przyznają 
się i dają wykrętne wyjaśnienia. Żo- 
na zamordowanego Gita wniosła 
przeciw nim powództwo cywilne, 
które popiera mec. Jasiński. 

Na rozprawę wezwano 
świadków, 

46-ciu 

Kronika 
DZIŚ W NOCY DYZURUJĄ APTEKI. 

Nałęcza — Jagiellońska 1; Aużustow- 
skiego — Kijowska 2; Rusieckiego — Wileń 

kowskiego — Kalwaryjska 31. Ponadto stale 
dyżurują apteki: Paka — Antokolska 42; 

Szantyra — Legionów 10 i Zaiączkowskie- 
go — Witoldowa 22. 
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JAKA DZIŚ BĘDZIE POGODA? 
W dalszym ciągu pogoda naogół chmur 

na z przelotnym śniegiem, zwiaszcza w 

dzielnicach północnych, W północnej poło- 
wie Polski mróz lżejszy, poza tym tempe- 

ratura bez zmian. Wiatry przeważnie pół- 
nocno - zachodnie słabe. 

Z MIASTA. 
— Kosze z ogniem. Wczoraj wie- 

czorem ustawione zostały na ulicach 
Wilna kosze do węgla i drzewa. 
Wkrótce, po ustawieniu, zostały roz- 
palone ogniska. Zwykłe w okresie 
większych mrozów ustawia się je, by 
przechodnie mogli się ogrzać. Nie- 
wątpliwie i w r. b. ustawiono w tym 
samym celu. Niestety, nieco spóźnio- 
no się. Gdy bowiem od paru dni mro- 
zy dawały się wszystkim we znaki, 
wówczas zziębnięci przechodnie nie 
mieli przy czym ogrzać się, Nato- 
miast wczoraj, śdy mróz zelżał — ko- 
sze ustawiono. Jeszcze raz opiesza- 
łość magistratu święci triumf. (m) 

— Za 3 miesiące mauzoleum kró- 
lewskie będzie wykończone. Prace 
w mauzoleum królewskim, budowa- 
nym w podziemiach kaplicy św. Ka- 
zimierza w Bazylice Metropolitalnej. 
wkroczyły w ostatnie stadium, Obec- 
nie roboty, które koncentrują się już 
przy dekoracji ścian grobowca, po- 
trwają nie dłużej jak 3 miesiące. (m) 

Z ŻYCIA STOWARZYSZEN. 
— Koło Absolwentów i Proieso- 

rów b. Sem. Naucz. Męsk. im. T, Za- 
na w Wilnie rozpoczęło swą działal- 
ność dnia 28 b. m. 37 r. Zaintereso- 
wani proszeni są o pisemne zgłasza- 
nie się na członków Koła i jednocześ- 
nie o wpłacanie składek pod adre- 

  

  
Płatność podatków w styczniu 1938 roku 

W styczniu 1938 r. płatne są na- 
stępujące podatki: 

1) do dnia 5 stycznia—-podatek 
od energii elektrycznej, pobrany 
przez sprzedawców energii w czasie 
od 16 do 31 grudnia 1937 r.; do dn. 
20 stycznia tenże podatek, pobrany 
w czasie od 1 do 15 stycznia 1938 r.; 

2) do dnia 7 stycznia — podatek 
dochodowy o uposażeń siużbowych 
i wynagrodzeń za najemną pracę, 
wypłaconych w grudniu 1937 r.; 

3) do dnia 25 stycznia—zaliczka 
miesięczna na podatek przemysłowy 
ed obrotu za rok 1937 w wysokości 
podatku, przypadającego od obrotu, 
osiągniętego w grudniu 1937 r. — 
przez przedsiębiorstwa handlowe I i 
II kategorii i przemysłowę I—V ka- 
tegorii, prowadzące prawidłowe księ 

gi handiowe, oraz przez wszystkie 
przedsiębiorstwa, obowiązane do pu 

'blicznego ogłaszania sprawozdań o 
swych operacjach lub do składania 

| sprwozdań do zatwierdzenia; 
| 4) do dnia 25 stycznia —- zaliczka 
kwartalna na podatek przemysłowy 
od obrotu w wysokości podatku, przy 
jpadającego od obrotu, osiągniętego 
w ubiegłym kwartale (październik 
grudzień 1937 r.) — przez płatni- 
ków, niewymienionych wyżejw p. 3. 
a prowadzących prawidłowe księgi 
handiowe, 

Ponadto płatne są w styczniu za- 
ległości odroczone lub rozrożone na 
raty z terminem płatności w tym 
miesiącu, oraz podatku, na któ- 
re płatnicy otrzymali nakazy płatni- 
cze z terminem płatności również w 
styczniu 1938 r. 

  

Teatr i 
— Teatr Miejski va Pohułance. Ostat- 

mie przedstawienie sztuki „Walący się dóm* 
Dziś w czwartek o godz. 6,15 wiecz. ostat- 

nie przedstawienie sztuki M. Morczowicz 

Szczępkowskiej „Walący się dom”, Obsada 

premierowa, 

Premiera w Teatrze na Pohulance, 
W piątek dn. 31 grudnia © godz. 8.15 wiecz. 
premiera doskonałej komedii współ zesnej 
w trzech aktach Wł. Bus Fekete (przekład 

W. Jampolskieśc) - p. t. „JAŃ”, 
Sylwester na Pobulance, W wieczór 

Sylwestrowy — w piątek dnia 31 grudnia 
o godz, 11.13 wiecz. zabawna komedia Bus 
Fekete „Jan*. Komedę tę poprzedzi pro- 
Jog z życzeniami Noworocznym! dla Wil- 
nian i Wilna — pióra J. Ł. P. 

Bajka dla dzieci w Teatrze na Pokulan- 
ce! W soboię dnia 1 stycznia 1438 r. — W 

Nowy Rok o godz, 12ej w poł premiera 
bajki „Dzieci Pana Majstra*, 

'— Teatr Muzyczny „Lutnia”. Dziś po 
cenach zniżonych „Diabelski je”dziec', 

Sylwestr w „Lutni”, Piątkowy wieczór 
Teatr Lulnia poświęca „Rewii Sylwestro- 
wej”, która w całym swym przepychu hu- 
moru. tańca, pieśni, berw i świateł prmktu- 

alnie o godz. $ m. 15 rozgości się na scenie 

m. 30 wieczorem, 

muzyka 
Popołudniówka w Nowy Rok. Dnia 

1 stycznia o godz. 4-ej popoł po cenach 
propagandowych op. „Wróg kobiet" ze 

Szczawińskim w roli tytułowej 
Uwaga! — Wszystkie dzieci Wilnal 

Kierownictwo Teatru „Lutnia” daje w nie- 
dzielę dn. 2 stycznia o godz. 12 w prł. dla 
wszystkich dzieci Wilna czarodziejską baj- 
kę Anderena „Królowa śniegu W epilogu 

rozdare będą dzieciom słodycze firmy „Po- 
lońskiego", 

HUMOR 
Z MIŁOŚCI 

— Fredziu, ożeniłeś się ze mną chyba 
nie dla pieniędzy? 

— Cóż znowu? Nie sądzę zresztą, aby 
z twego posagu coś zostało po spłaceniu 

moich długów. 

SPOSTRZEŻENIE PSYCHOLOGICZNE 

| -- Mój tolega Wacek, to wielki pesy- 
mista! 

— Z czego tak wnioskujesz7 
— Bo nosi i szelki i pasek do spodni. 

DOBRA STENOTYPISTKA 

-- Chwileczkę, panie szełie, co to pan 

  

  

  

23.00 Tańcrymy. 23.30 Zakończenie pro-| lutni, zaś powttrzoną będzie o godz. li-ej' powiedział pomiędzy „Szanowny Panie* a 
| „a poważaniem" ?... 

ska 8; Frumkinów — Niemiecka 23; Rost- | 

wileńska 
sem: Maciejewski Antoni — Wilno, 
Kaiwaryjska 23 m. 1 lub Piaski 1, 
szkoła Nr. 29. 

Koło rozpoczęło pracę w pięciu 
grupach: literackiej, turystycznej, 
„samoksztalceniowej, fotograficznej i 
pszczelarskiej. 

Grupa turystyczna organizuje wy- 
cieczkę w okresie wakacyjnym do 
Centralnego Okręgu Przemysłowego. 

SPRAWY AKADEMICKIE. 
— Bratnia Pomoc Polskiej Mło- 

dzieży Akademickiej Szkoły Nauk 
Politycznych w Wilnie urządza Za- 
bawę Sylwestrową w dniu 31 b. m. 
początek o godzinie 23-ej w salonach 
pałacu po-Tyszkiewiczowskiego przy 
ul. Arsenalskiej 8. 

SPRAWY WOJSKOWE. 
— Pensje za order „Virtuti Mili- 

tari“ za rok 1938 będą wypłacały ka- 
sy urzędów skarbowych, począwszy 
od dnia 3 stycznia 1938 r. 

Biuro kapituły rozesłało do wszyst 
kich kas urzędów skarbowych w dniu 
15 grudnia 1937 r. odpowiednie wy- 
kazy. 

Kawalerowie ord. woj. „V. M“, 
którzy nadesłali zawiadomienia o 
zmianie adresu do 15 b. m. 1937 r., 
zostali również pomieszczeni na wy* 
kazach kas urz. skarbowych według 
nowych adresów, 

ZABAWY 
— Zabawa w Z.O.R. Zarząd 

Okręgu Wileńskiego Z. O. R., uprzej- 
mie zaprasza swych członków z ro- 
dzinami i wprowadzonymi gośćmi na 
Zabawę Taneczną, która odbędzie 
się w piątek dnia 31 grudnia r. b. w 
lokalu związkowym ul. Orzeszkowej 
11-a m. 1 i rozpocznie się o godz. 21. 

KRONIKA POLICYJNA. 
— Pożar przy ulicy Niemieckiej 19. 

Wezcraj w południe z powodu złego urzą- 
dzenia kominów wyhuchł magie pożar w 
domu ar. 19 przy ul. Niemieckiej, należą- 

cym do kupca Noza. Zaalarmowana straż 

ogniowa po dwóch gzdzinach ziikwidowala 
pożar. (h) 

Giełda warszawska 
z dn. 29, XII, 27. 
Dawizyt 

Berlin 212.97 212,11 
Gdańsk 100.20) 99.80 
Amsterd. 293.45 294.12 
Londyn 26.34 26.41 
N. J. czeki 527'|, 528!|, 
Paryż 17.93 18.08 
Praga 18.52 18.57 

Akcje: 

Benk Polski 112,25 
Papiery: 
proc. wewnetrzr a 64.25 

„ pož. Inw. 1 em. 73.25 ser. 91 
„. 2 „79.75 ser. 69 

‚ konwersyjna 67.75 
kolejowa — — 
dolarowa — kupon — 
premj. dolarowa 42.75 
stabiliz. — kupon — 
konsolid. 67.00 dr. 65'| 
waluty: 

Doł, amer. 527 525'/; 
Maiki niem. 116 112 
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Gietda zbożowa-towarowa 
I iniarska w Wilnie 

zzdnia 29. Xil. 37. 
Ceny za towar średniej handlowej je- 

kości, za 100 kg. parytet Wilso, przy mer- 
malnej taryfie przewozowej (lea za 1000 k4 

f-so wag. st, zał), Ziesałopłoży—w ładzz: 
kach wagonowyckh, mąka | otręby—w mautej- 
wysk ilościach,   W słotyeh: 

tytfo I stand. 69691") 2250 2300 
Ryto II etaad. 670 g/l *) 2200 22.50 
Perenice I stanń, 730 27.25 27.75 
Pszenica II stam, 710 gl”) 2650 2/00 
Jęsrmień | stand, 

4678/6731 —- — — 
Jęczmień 1] stand, 649 £/] 18.75 — 19,25 
Jęczmień DI staud, 

! 620,5 31 17.75 — 1850 
Owiss I stand. 462 41 21.75 — 22.25 
Owiee |] stasd. 443 g 19.50 — 20.55 
Gryka | stand. 630 17.45 — 17,75 
Gryka II stand. 610 1625 — 16.75 
Stemię lainze b, 10074 t-oy 

wsś sites, zań, 4400 44.0 
Len trzep. Wołożyn b. | 

sk. 216.50 1330 -— 1:70 
Len trzep. Horodziej b. I 

sk. 216.50 1830 — 1670 
Len trzep. Traby b. SPK ю 

sk 216.50 1530 — 1570 
Len. trzep. Miory b. SPK 

sk, 216.50 1370 — 1410 
Len czesany Horodziej b. | 

I sk. 303.10 2040 — 2080 
Kądziel Horodziejska b. I 

sk. 200 1500 — 1540 
Targaniec mocz. asort. 

1/11-50/50 sk. 173.20 160 — 820 
Targaniec mocz. asort. 

1l1-50|50 sk. 173.20 930 — 970 

*) Prry ulgowysh taryfnch, u którysa 
korzystają młyny wileńskie ва żyto | psze- 

micę ceny logo Wilao kalkulują się e 30—4% 
,froswy taniej w  adlaflodelach pawyżcj 
200 mtr 

Nie kupuj nic u przed- 
siębiorców żydowskich 

    

 



  

PAN 

FERTNER inni 

kinematografii polskiej, 
FILM,   

Kolorowy rewelacyjny nadprogram: „ „Cygańskie dziewczę" 

HELIOS| 15.000 osób 
obejrzało już film wg, powieści MARKA TWAINA 

i żebrak 
Nad program Kolorówka która wywołuje zachwyt i oklaski 

więzień królewski 

Książe 
Następny program, 
Gigantyczny film romantyczno- 
bohaterski wszystkich czasów 

(Tajemnica Zamku Zenda) 

Chrześcijańskie kino 

Światowid 

  

Nadprogram atrakcje. 

Jutro uroczysta premiera 

SMOSARSKA | 
Królowa ekranu polskiego 

BRODNIEWICZ, CONTI, SIELAŃSKI, 

w flimie 

„UŁAN KSIĘCIA JÓZEFA" 
Czarowny fraśment wielkiego 
żywota po raz pierwszy w 

który stawia kinematografię 
polską na poziomie europejskim. 

Ostatni dzień 

„HA LKA 
Sala dobrze ogrzana 

Spieszcie; 
ujrzeć   

Cud techniki filmowej 

"Monumentainy y film polski osnuty na tie „e 
go utworu'Heieny Mniszkėowny 

Ordynat Michorowski 
w ról gl: = Wfiszałówoku; Ćwiklińska, Brodniewicz, Junosza-Stępowski i in. 

Początki seansów w powszednie dnie: 5, 7 i 9; w niedziele 
i święta 1, 3, 5, 719 

  

    

K. GORZUCHOWSKI 
WILNO, ZAMKOWA 9. 

Zegarki szwajcarskie z gwarancją. 

Wyroby złote, srebrne, platery. 

Solidna naprawa. Ceny konkurencyjne. 
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Aunas 

  

Ńajtaniej — bo 

Eakupiż WINA i MIODYIII 
Jedyna w Wilnie specjalna ' 

WINIARN! 
Wł: Bieliński i Żebrowski 

Importujemy wprost z Winnic — a więc gwarantowana jakość! 
Własna rozlewnia i specjalne piwnicel 

to skład Hurtowo-Detali'czny 

SALA MIEJSKA 

  

DZIENNIK WILEŃSKI 

KINO „KINO „MAR S” 
  

| Spotkanie Nowego Roku 
Piątek 31-go grudnia 

Wielka rewia p. t.: 

Wesoły 

w 2 częściach 
2 przedstawienia: o godz. 9. 

Udział biorą. l. Nowicka, Barbara HALMIRSKA, 
IN. Sibircewa, Trio Liso 
wa, MI. Aleksy; l. Penis З 

Sylwester 
18 obrazach 
30 io godz. 11.45 w nocy 

wscy, Balet Czerpano- 
najnowsza sen TRIO LORREY sacja NAREW 

chór damskich rewelersów 
  

MARS| 2. 

Świat sie śmieje 

Nowa edycja 1937 r. Nowe opracowanie 
Najlepszy film prod. 

ylko dwa dni 

sowieckiej 

(Wiesiołyje 

  

Kolosalny sukces. 
Najwybitniejszy film! СА5!МО | +° 

ZYCIE 
Piękcy nadprogram. 

  

Wynajem naczyń 
ma wszelkie uroczystości o:obom pry wa 

kach 

Jedyna w Wilnie chrześcijańska hurtownia szkła, 
lamp i gramofonów 

D.H. „T. Odyniec" 
Wilno, ul. Wielka 19, tel. 4-24 

Wynajem na zabawy i Sylwestra na leż 
gramofonowych — ostatnie pizeboje. 

  

  

  

Najmiliszy prezent gwiazdkowy 
dia żony, córki, męża, syna — 

S uo W, JUREWICZA 
Mickiewicza 4, Gród Gedymina. 

rebiata) 

Lila RAJNER Spożećr Tracy 
największym sukcesie 

ULICY 

tnym i instytucjom na dogodny.h warun- 
poleca 

fajansu, porcelany, naczyń 

— wł. I. MALICKA   
y zamawiać wcześniej Duży wybór płyt 

Szkło okienne na skrzynie i cięte. 

  

0. Malkiewicz 
Wilno, Zamkowa 12 

vis 4 vis Skopówki 

poleca NA GWIAZDKĘ 

ZEGARY i ZEGARKI 
różnych firm 

wyroby jubilerskie 

Tamże solidna naprawa;ze- 
garków z pełną gwarancją 

oraz 

    

№ spotkanie Nowego Roku 
WÓDKI KONIAKI, LIKIERY, WINA 

firm krajowych i zagranicznych, 
STAROPOLSKIE MIODY 

pierwszorzędnych gatunków 
poleca 

F. Ławrynowiczowa 
ZAWALNA Nr, 30.   

Kupno i sprzedaż 
MAJĄTEK o dużych mieszka!nych zabu- 
dowaniach, przy wodzie do kąpieli i parku 
lub lesie — wynajmie i zagospodaruje pod 

zakłady wychcwawcze Instytut 'aritas, Wil 
no, Zamkowa 8. Pierw zeństwo mają mająt- 

ki niedaleko Wilna i możliwie przy staćji 

kolejowej. 

DOM na przeciw rynku w Landwarowie 
przy ul. Kolejowej 29, do sprzedania. 35. —3 

SKLEP SPOŻYWCZY w centrum z calem 
urządzeniem i towarem od N. Roku do 
sprzedania. Klientela pewna. Wiadomość w 
Adm. „Dz. Wil” 

OKAZYJNIE Encyklopedia (20 t) — Pra- 
wo cywilne Ziem Wschodn. (3 t) -— „Wiek 
dziecięcy" do dnia -—  Wiado- 
mość: Czytelnia „Nowości! — Jagiellońska 
Nr. 10 m. 5 

Lokale 
"SALA „Sokoła” do wynaję wynajęcia na zabawy w 

i 

  

mało 

solone Masło = Z I 
Zwiedrynski 
  

MICKIEWICZA 11 
“(vis avis P. K, O.) 

Wileńska 36, tel. 12-24. 

SKLEP мевы DIEDWOCZENI STOLARZE 
Spółdzielnia Chrześcijan, Wilno, TR. 

A 6. Tel. 22-72. Poleca różne o 
oraz miękkie własnych warsztatów, 
Ceny niskie. Za gotówkę — na raty. 
  

  

  

opracowane przez Stowarzyszenie Właści- 
<ieij nieruchomości i zaakceptowane przez 
Władze Skarbowe oraz kwitariusze komornego КЕ! nieruchomości   poleca WŁADYSŁAW BORKOWSKI 

Wiino, Mickiewicza 5. Tel. 3-72 |   KTO PRÓBOWAŁ TEN PRZEKONAŁ 
SIĘ iż WINA wytwórni 

W. Osmołowski, Wilno 
SĄ STARE. LEZAŁE, MOCNE : ZDRO- 
WE. Poleca się WINO „MIESZANKA   

Marne święta bez Krupniku( 

BEZ GOTOWANIA 
i FILTROWAN IA KRUPNIK | 

sporządzisz przy pomocy zaprawy 
ziołowo - korzennej 

Flakon 1 zł. wystarcza па 1 — 3 
litry wódki, | 

POLECA SKLAD APTECZNY 

Władysława Trubiłły 
WILNO, LUDWISARSKA 12 

(róg Tatarskiej). 
Tamże wody kolońskie na wagę 

78 rzecudnych zapachów, 

— 

  

| karnawale. Informacje w sekretariacie przy 
u! Wileńskiej 10 codziennie od godz. 19 
do 2i-ej. (3) . 

Nauka 
INSTYTUT GERMANISTYKI Zamkowa 10 
p. I. Nauka języka niem w grupach o rót- 
mych poziomach i celach od 4 zł. mies. 

KREŚLARZA technicznego, kreślarki za- 
wód uzyskasz, kończąc  korespon iencyjn e 
lub facnowo rocznz Kursy Kreślen inż, Ga- 

jjewskiego. Warszawa, Plac Trzech Krzyży 8. 
Świadectwa Opłata miska. Keiążki darmo. 

j Niezamożnym uigi Programy wysyłamy bez: _. 
| płatnie, po otrzymaniu zmaczka pocztowego... 

Różne 
ORKIESTRA  jazzbandowa gra na balach  * 
zabawach i t. d. Zgłoszenia osobiste lub °° 
pisemne: Szkaplarna 50 m. 4. 

JADŁODAJNIA zostaje otwarta 2 dniem 
1 stycznia 1938 r. Zaprasza na smsczne, hi: 
gieniczne, zdrowe obiady. Cena przyslępna. 
Kalwaryjska 6 m. 14. ю 

Pomėžmy bližnimi — 
  

Indyki tuczone   u Januszewicza 
Wilno, Zamkowa 20-a, tel. 8-72       JAGODOWA'. Do sabycia wszędzie.       

  

CONCORDIA MERREL 

Jacqueline i miłość 
Przekład autoryzowany z angielskiego 

Widząc, że nie wykrzesze z „ry- 
walki' zazdrości, skierowała roz- 
mowę na banalne tory. 

— (Cóż to za piękne mieszkanie! 
— zawołała z westchnieniem za- 
chwytu. Doktorowej dom narzeczo- 
nego męża wydawał się więzieniem, 
to też odpowiedziała na te uniesie- 
nia z pewnym trudem. 

— Prawda? — odpasła żywo. — 
Ale musi pani przyznać, że mój mąż 
ma gust. 

— Pochiebiam sobie, ze jest to 
w znacznym stopniu moją zasługą 
— zaszczebiotała słodko — nazbyt 
słodko! — pani Beaumont. — Wi- 
dzi pani, tak często przebywał w 
moim towarzystwie że... Nigdy! nie 
zrobił żadnego poważniejszego za- 
kiupu, mnie się nie poradziwszy. 

Jacqueline pomyślała 0 „ostat- 
nim zakupie'' Dauna. Co by też pani 
Beaumont mu poradziła, gdyby się 
wpierw do niej zwrocił o radę? 
Gorzki uśmiech zaczął wykrzywiać   kocim pomrukiem w głosie, co znów 

23) 

usta „zakupionej, ale powściągnęła 
się i odrzekła: 

—- '[o pani dokonata wielkiego 
dzieła, by przeciętny mężczyzna nie 
ma pojęcia, jak urządzić dom. 

I znów się uśmiechnęła, jak mo- 
gla najmilej. 

— A jednak doktór Duan nie ma 
w sobie nic z kobieciarza. 

Na tę uwagę Jacqueline wybuch- 
nęła szczerym, niepowstrzymanym 
śmiechem. Hamish i kobiety. Nie, 
to humorystyka! 

— O, tak — przytaknęła. — Ale 
nie będę pani nudzić opowiadania- 
mi o moim małżonku.. Przysięgłam 
sobie, że nigdy nie popelnię tego 
grzechu, jeżeli dam się namówić na 
talk nierozważny krok — jak  mał-| 
żeństwo. 

Jacquehne mówiła wesoło i żar- 
tobliwie, lecz przy ostatnich  sło- 
wach głos jej lekko się załamał, co 
uie uszło bacznej uwag: Fredy. 

— Qo! — zawołała przeciągle z   
  

| Mnie doktór zawsze wydawał się wy 

, uderzyło Jacqueline. Ale dla 
| mnie to bynajmniej nie nudny temat. 

jątlkowym człowiekiem.. wymagają- 
cym. delikatnego postępowania Po- 
zwolę sobie zauważyć, że o ile ja 
znam się na ludziach, lo pani musi 
być cięžko w roli żony Duana... 

Jacqueline o mało nie ki zyknęta. 
Cóż za bezczelność! Freda przypie- 
rała ją do muru bez najmniejszej ce- 
remonii. Więc siląc się na wesołość, 
odpowiedziała ze śmiechem i błys- 
kiem oczu. 

—. Czy doprawdy wyglądam na 
ofiarę tyranii mężowskiej ? 

I w dalszym ciągu ilekroć wdowa 
zahaczyła o Duana, odpowiadała 
śmiechem. Mimo wszeik:ch starań 
Freda nie mogła z niej wydobyć po- 
ważniejszągo odruchu. Z zachowania 
się młodej kobiety każdy by wy- 
wnioskował, że jest ogromnie szczę- 
sliwa w małżeństwie... Dopiero po 
odejściu gościa zaćmiły się oczy pa- 
ni dolwlorowej, uśmiech zgasł i długo 

  

nym maiżeństwie. Bo sąd byłby po- 
wierzchowny. Nikt nie wiedział, jak 
było naprawdę. Nikt nie mógł je! od- 
dać sprawiedliwości. A' jego punki 
widzenia? Mimo całej urazy do Du- 
ana musiała przyznać, że miał swój 
punkt widzenia. 

Czy ma porzucić męża na pastwę 
skandalu? Na próżno wmawiała w 
siebie, że wzajemny układ uległ ka- 
sacji.. Powodowana szlachetnym po 
cząciem sprawiedliwości, przyzna- 
wała przed sobą, że jest mu bądź co 
bądź coś winna. 

Gdyby się dobrze zastanowila 
nad sobą, możeby znalazła w swoim 
sercu coś więcej nad proste poczu- 
cie sprawiedliwosci. Może by spo- 
strzegła, że koleżeńskość, narodzona 
przy pracy w laboralorium, zapa- 
nowała nieuchwytnie nad całym 
ich dziwnym stosunkiem. Może by 
zrozumiała, że do zaufania, które 
wyrugowało nieufność, przyłączyła 
się lojalność, Że wdzięczność za 
ojca lrwała nadal, choć praca była   siedziała w zadumie. 

Takie przeszkody stanęły 
drodze do wolności. Marzenie o wol 
ności  przesłaniała obawa przed 
skandalem. Jacqueline wyobrażała 
sobie, z jaką uciechą zjadliwe osoby 
w rodzaju Fredy rozniosłyby na 
wszystkie strony wieść o iej nieuda- 

na | 
„bardzo głęboko, 

skończona. Nade wszystko zaś, że 
jego rycerskość zapadła iej w serce 

wbrew wszelkim 
niechęciom. Ale Jacqueline nie wglą 
dała w swoje serce. Zadawalała się 
postanowieniem „lojalności”, 

Duan wrócił wcześniej niż zwyłkle. 
Zastał ją zamyśloną. Jacqueline dała   

OCIEMNIAŁY OJCIEC będący w bardzo 
ciężkich warunkach materialnych zwraca 
się z uprzejmą prośbą do. serc łąskawych 
czytelników o przyjście z pomocą dla córki 
vczenicy let 15 w udzieleniu płaszcza ti- 
moweśgo coś z ubrania i bucików." Adres: 
ul. Szeptyckiego 16m, 13. 

SPINE I rs d с 

Złóż ofiarę na F. O. N. 

w swej szczerości dowód wielkiej 
odwagi, zwłaszcza, że wspomcienie 
sceny „wykupu“ napelmilo ją wsty- 
dem. Czuła, że może była za nadto 
patetyczną, za nadto teatralna. Jed- 
nak przy wszystkich wadach odwagi 
jej nie brakowało. 

Oswiadczyła mu z całym spoko- | 
jem, że zamierzała go porzucić. Nie 
zauważyła, że na te słowa twarz je- 
go dignęła skurczem bólu. Równie 
chłodno wyjaśniła, dlaczego się roz- 
myśliła. O Fredzie nie wspomniała. 
Ostatecznie wścibska dana spełniła 
wwo rolę ostatniej kropii. 

Waudzę, że to wszysiko posu- 
5 się dosyć daleko, Hamisch. Ty- 

le osób wie o naszym małżeństwie. 
Gdybym od ciebie odeszła, wybuch- 
łaby orgia plotek, a mimv wszyst- 
ko, uważam, że jestem oi winna 
pewną lojalność. = 

Mimo wszystko? i 
Spojrzała mu prosto w oczy. 

- Są rzeczy, których ci nie 
przebaczę — powiedziała szczerze. 
-— To, żę odsuwałeś mnie od ojca... 
zwłaszcza ten ostatn: wieczór .. 
przed śmiercią, 

—- Tak, taką krzywdę trudno 
przebaczyć — wycedził wano Iuan. 

(C. d. n.) 

PESZEK PACKA 1 S S LL i a a a i S i a A CZEK ASEGE TRÓOWYCA 7 ORSEORZOWWZE WAKE 51 RES ODYTI 

ADMINISTRACJA: Wilno, ul. Mostowa 1, czynna od godz. 9 — 10. CENY PRENUMERATY; miesięcznie, s odnoszeniem do domu lub przesyłką pocztową zl. 2 gr. 50, kwartalnie zł. 7 gr. 50, zagranicą sł, 6— 
CENY OGŁOSZEŃ: ка wierez milimetr, przed tekstem i w tekście (5 łam) 40 gr. Komunikaty zł. 1— ra mm. jednostp., nekrologi 40 gr., za tekstem (5 łam.) 30 gr. Drobne ogłoszenia w dziale ogłosreniowym sa 
słowo sł. 0,15, słowo tłuste ał. 0,25. Komunikaty imstytucyj dobrocz. I społecz, sa wiersa druku 30 gr. Za ogłoszenia cyfrowe i tabelaryczne o 25% drożej. [la poszukujących pracy 50% umniżki. Administracja 

uastrzega robie prawo zmiany terminu druku ogłoszeń | ne przyjmuję snstrneżoń m! ofsca, 

  

Wydawca: ALEKSANDER ZWIERZ YŃSKI. 
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